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Za Redatcyą odpowiedzialny
¡slftW Bronikowski w Poznaniu.

Etswljcja ' B!°™ Eedakcji przy pla- 
J‘,T co Witteluowekim pod Kr. 15.

Sobota, 10 kwietnia 1875.

^siennik Poznański 
• dziennie z wyjątkiem poniedaiałków i dni 

poświętnych.
Cena ogłoszeń (Inseratów):

... drobnego 1 ,sjpr. 6 fen. — Reklamy ed 
rsza drobnego 3 sgr. (incl. tłumaczenia).

, v-ri administracyi i ekspedyćyi winny lyd 
,k. jiw0’ ’ frankowane.

wy»»ii w Poruaain 7 marek ot fen., w Państwie nie- 
MiecWóm 9 mar. 13 fen., w Austryi 6 guldenew. we 
Francyi 13 fr., w Anglii 13 mar. 5t f«n., w Siweoyi 
16 mar. 5t fen., w Danii 12 mar. 38 fen., wn 1FU- 
szech, w Szwajcaryi i Belgii 12 marek, w Tureyi 2S 

fr., w Ameryce 18 mar. 75 fen.
Przedpłata i egłeszeaia 

przyjmują iię w ekspedyćyi; przedpłaty przyjmują 
w monarołni pruskiej «raz w państwach de związku po­
cztowe ge niemiecke-ausfcryack. należących urzędy po­
cztowe. W innych krajach zaś tylko nasze ajenfcury 
za których pośrednictwem (zehacn niżej) można także

przesyłać ogłoszenia do eksped. Dzień. Poza.

Przedpłata kwartalna

a Rękopisina
™ nadsyłane Redakcyi nie zwracają się i niseceene hęiją
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Ajencye Dziennika Poznańskiego:
Adam Ciborowski, Rue des Beaux arts 10. — W Hamburgu, Fraakfureie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Wie-
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a POZNAN, 9 kwietnia.

Prawdopodobniejszą niż wczorajszą choó mniej een- 
„cyjną wiadomość przynosi nam dzisiaj N. f r. P r e s s e. 
prawdopodobniejszą dla tego, ponieważ to, co powyż- 

... uf donesi nam organ, zgadza się w głównych zary­
ci ÓU 1 °. cz<*nł przed kilku dniami pisały tak

Upinioue jak Journal de St. Póterebourg, 
, Areszcie dia togo, ponieważ pomieniona wiadomość 
ilaściwie podaje tylko to, co nie było i nie 
jfit już tajemnicą. Szczegóły, jakie przytacza Neue 
freie Presse, mogą być więcój lub mnićj pra- 
,dziwę, niezaprzeczoną wszakże pozostanie prawdą, 
¡e Niemcy dały hasło do rozpoczęcia kampanii prze­
cinko Papieżowi i że głównym ich celem zlat- 
mi przewagą kościoła i to za pomocą wszystkich 
mocarstw europejskich. Ale wróćmy do artykułu N. 
freie Presse. Według dziennika wiedeńskiego 
północne państwa zgodzić sig miały na to, ażeby wpra- 
,diie uznać nieomylność Papieża w rzeczach wiary, 
natomiast nie uznawać osobistej nieomylności, jaką ogło- 
lil Pius IX jako niezgodnćj z powagą państwa i praw 
¡■taiejących. Stanowcze w tój mierze kroki odłożyły 

]|t- a# później, dopóki nie będzie opróżnioną stolica Pio- 
łW l,ws; v.epóinie i stanowczo w stąpią jednakowoż przy 
ta.Ji przyszłym wyborze papieża i żądać będą, ażeby cen­

are takiego wybrało następcę Piusa IX, któryby zo- 
kowiązał się do odwołania dogmatu o nieomylności. 
Gdyby usiłowania te okazały się bezskutecznemi i no­
ty papież nie przystał na powyższe żądania, wtedy 
oświadczą. mu: „obierz sobie inną stolicę, bo w Rzy- 
nie dłużej pozostać nie możesz.“ Ponieważ Rzym 
stolicą jest Włoch a papież w Rzymie także przebywa, 
nie można więc było pominąć króla -.łoskiego i nie wtaje- 
mr.iczyć go w ten plan strategiczny. Inicjatywy tój podjął 

£| ¡¡ęcesarz niemiecki, za wizytę W. Emanuela wizytą chciał 
[«{.odwdzięczyć i przy tój sposobności ułożyć szczegóły 
przyszłej kampanii, fc>tan zdrowia jeduakowóż cesarza 
llilheluia nie pozwolił na odwiedziny, podjął się więc 
Wioli cesarz Franciszek Józef — ku wielkiemu uzna- 

hniiś sil i wielkiój wdzięczności cesarza niemieckiego. — 
ihf Otóż mniej więcej treść artykułu Neue freie
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riejse, — roszczącego sobie pretensją do chara-

íccow.
Hipa

¡(eru urzędowego. Wykonanie tego planu we wszy- 
J *z®zegołach nie łatwóm się wydaje włoskiej 
Opinio ne, wszakże widoczna z tego, co pisze, że 
i™ rokowania co do postawy mocarstw europejskich 
nie doprowadziły jeszcze do żadnego rezultatu, — to 
»każdym razie toczą się i toczyły między reprezen­
tantami moearstw zagranicznych. Wiadomość, że ce- 
!sk niemiecki za radą lekarzy zaniechał zupełnie po­
wozy ewej do Włoch, nie zmieniałaby postaci rzeczy,

bo Nat.-Ztg. zamieszcza doniesienie odebrane, jak 
utrzymuje, á la reserve, a zapowiadające, że z upowa­
żnienia i w imieniu cesarza następca tronu z małżonką 
wybiera się do Włoch, wielką otoczony świtą i że o 
tósn zawiadomił już Wiktora Emanuela, prosząc go, 
ażeby wyznaczył miejsce zjazdu i donosząc zarazem, 
że urzędownie ojca zastępować będzie. Jeżeli nadmie­
nimy jeszcze, że według najświeższych telegramów na­
stępca tronu często konferował z ks. Bismarckiem, to 
dość prawdopodobną, powtarzamy, wydaje nam się 
wiadomość N. 1 r. P&r e s s e o wspólnćm i stanowczóm 
wystąpieniu północnych mocarstw przeciwko papieżowi.

Na teatrze wojny w Hiszpanii wciąż ta sama za­
lega cisza. Ciszę tę przerywają tylko czasami wiado­
mości o dezercyach z obozu karlistowskiego i o ukła­
dach toczących się między karlistowskimi a rządowymi 
jenerałami. Główni dowódzcy nie opuścili don Car­
iosa. Do nich należą Dorregaray, Saballs i Lizarraga. 
Dorregaray odesłać miał jenerałowi alfonsistowskiemu 
przysłany sobie projekt do convenio a jenerałowie Sa- 
halłs i Lizarraga wystósowali podobno adres do don 
Karlosa, w którym wypowiadają, że armia katalońska 
oburzona zdradą Cabrery, nie złoży nigdy sztandaru 
legitymizmu u stóp króla rewolucyjnego. Kataloń- 
ezycy przyrzekli, że stłumią rewolucyą i dotrzymają 
swego przyrzeczenia. Licz na Kstalończyków, — tak 
kończy adres, że każdego, któryby ich namawiał do 
zawarcia zgody z rewolucyą, przywitają kulą. Pięknie 
to brzmi i po rycersku a jednakowoż uszczupla się 
znacznie liczba jenerałów karlistowskich i uszczuplają 
się szeregi Eatalończyków.

O obradach w pruskiój Izbie poselskiój pod wła­
ściwą piszemy rubryką, tutaj nadmieniamy, że w dy- 
sfeusyi nad projektem do ordynacyi prowincyonalnój 
poruszono na samym wstępie kwestyą podziału pro­
wincji Prus. Za podziałem przemawiał między in­
nymi poseł p. Rickert, podnosząc, że przez podział 
nic nie ucierpi żywioł niemiecki i że przez ży­
wioł polski nso będzie wyparty. Podział prowincyi 
pruskiej, zdaniem mówcy, umożebni przeciwnie i uła­
twi zorganizowanie się narodowo-niemieckiego żywiołu, 
dla tego podział w tym duchu jest nie tylko kwestyą 
ekonomiczną, ale polityczną i nzrodową.

Z innych wiadomości podnieść należy, że wręczo­
ną została odpowiedź księcia biskupa dr. Forstera na­
czelnemu prezesowi Szłąska na pismo, żądające od 
niego, ażeby złożył urząd biskupi. Biskup nie* przy­
chyla się do żądania.

_ Najświeższy telegram donosi, że według National- 
Zeitung przedłożony będzie niebawem sejmowi pru­
skiemu nowy projekt, stojący w związku z projektem 
do prawa o administracyi biskupstw.

Petersburgskija Wied o m o s t i w nrze 
z dnia 3 kwietnia donoszą, że wprowadzenie sądowych
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reform tak w zabranych krajach, jak w Królestwie 
Polakiem, nie rychło przyjdzie do skutku, z powodu 
braku pieniędzy, która są niezbędne przy wprowadze­
niu nowego sądownictwa. Według tych wiadomości 
Królestwo Polskie jeszcze czas jakiś zachowa swoje da­
wne sądownictwo, pomimo że ukaz carski o reformie 
sądowój już podpisany.
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Hi a posiedzeitiw sejisiowń«* 7 1». »1.
poseł Hundt von Hafiten przemówił w krótkości za 
petyeyami tłumaczy powiatowych w interesie polepsze­
nia położenia swego podanemi. Poseł K a n t a k z po­
wodu tego korzystał z sposobności przemówienia, by 
odeprzeć zarazem insynuacje niemieckich gazet na­
szych miejscowych przeciw posłom polskim mianowicie 
jakoby niemieccy tylko posłowie zajmowali się dolą 
nauczycieli elementarnych, podczas gdy Połaey milczą. 
Wystarczyło na to słów kilka, które wedle zapisków 
stenograficznych brzmią, jak następuje:

Panowie! Nie byłoby może potrzebnóm, że za­
bieram głos przy pozycyi tój o tłumaczach powiato­
wych, czynię to jednakewoż z tego powodu, że z mego 
i mych rodaków milczenia korzystają niemieckie gazety, 
by je przeciw nam zużyć. Niedawno temu, gdy cho­
dziło o 3,000,000 marek na poprawienie doli nauczy­
cieli, został śmy z dyskusyi wykluczeni, do któ:ój z 
samego zaraz początku zgłosił się był jeden z naszych.

Riemieckie nasze miejscowe gazety zużyły to w 
sposób, że powiadają: patrzcie nauczyciele, z naszój 
strony wystąpił poseł Hundt von Hafften, my bronimy 
waszych interesów — Polacy wcale nie. A przecie 
tylko zamknięciem dyskusyi odcięto nas od głosu. To 
tóż teraz, kiedy znowu p. Hundt von Hafften przyszedł 
do głosu, czuję się spowodowanym oświadczyć, że i my 
podzielamy i łączymy się do jego życzeń co do po­
prawy losu tłumaczy, a dodać tylko sobie pozwolę, że 
od dawnego czasu i przez długie lata iuterpelacye, 
wnioski itd. w interesie tłumaczy właśnie z naszój 
strony wychodziły, lub popieranemi bywały, 
jak to sami o tóm z pojedyńczych roczników sprawo­
zdań stenograficznych przekonać się możecie, a teraz 
cieszę się, panowie, że tóż raz z drugiój strony podo- 
/iiny wychodzi wniosek, gdy nasze wnioski na owój ła­
wie (ministeryalnój), małe uwzględnienia doznawać 
zwykły. Sądzę, że wniosek ten tą rażą szczęśliwszego 
może dozna powodzenia, czego mu z serca życzę.

(Brawo!)

Oświata ludowa.
W społeczeństwie naszein podobnie jak 

i w każdem innem zdarza się często, może na­
wet częściej niż gdzieindziej, iż krążą wśród 
niego pewne pojęcia czy zdania, które, choć nie 
mają żadnej faktycznej podstawy, zażywają 
przecież pewnego kredytu i utrzymują się upor­
czywie. Do takich pomiędzy innemi należy i to, 
że tak dyrekeya Towarzystwa oświaty ludowej 
jak i okręgowi główną swą działalność zwracają 
li tylko na zbieranie składek. A jednak 
opinia ta, zwłaszcza co się tyczy dyrekcyi, 
jest najzupełniej mylną, o czerń każdego nie- 
uprzedzonego przekonaćby już powinny doro­
czne sprawozdania z jej czynności na walnych 
zebraniach członków Towarzystwa składane. 
Z nich widoczna, — iż dyrekeya, — starając 
si§ z jednej strony o zmnożenie zasobów rnate- 
ryalnych Towarzystwa, z drugiej w nierównie 
większej nawet mierze rozwija swą działalność 
ustawami jej przepisaną. Układa więc po kry- 
tycznem ocenieniu biblioteki tak dla ludu po 
miastach jak i wsiach — rozsyła je tam, zkąd 

■tylko nadejdzie do niej żądanie, daje pomoc 
szkołom wieczornym, rozpisuje konkursa na 
dzieła ludowe, zgoła stara się zaopatrzyć lud 
w najlepszy pokarm duchowy i w tym to wła­
śnie kierunku główne jej zadanie i praca. Jeśli 
dotychczas założyła nie wiele czytelni, jeśli do­
tychczas rozesłała zaledwie kilkanaście tysięcy 
książek ludowych doborowych, jeśli dotąd ro­
zesłała kilka tysięcy obrazów z podpisami pol- 
skiemi, wypierając tym sposobem z chat wło­
ścian naszych obrazy z podpisami niemieckiemi, 
nie jej to wina, iż więcej nie uczyniła — bo 
poświadczyć to możemy, a informowani jesteśmy 
z. urzędowego źródła, iż tyle uczyniła, ile od 
niej żądano. Zapewne, że dalekoby więcej zdzia­
łała, gdyby orgahizacya okręgowa po powiatach 
była wszędzie zaprowadzoną i gdyby okręgowi 
i komitety powiatowe wskazywały jej potrzeby 
lokalne i domagały się ich zaspokojenia. Tego 
jednak dotąd nie było —— więcej nawet powiemy, 
iż tam, gdzie dyrekeya sarna inieyatywę podjęła,

krzepnie pod wpływem surowego, przenikliwego spoj­
rzenia, jakiem go zmierzył w tej chwili pułkownik.

Leon stał tak o kilka kroków od niego sztywny, 
nakazujący; nagłe przemówił surowo po angielsku :

— But you are not Mr. Algernon! You 
are Sire Edmund Baradlay.

Osdónowi zdało się, że ziemia z pod stóp mu się 
usuwa.

— Jakto? rzeki również po angielsku do Leona, 
Tybyś mnie mógł zdradzić?

— Aresztuję pana.
— Ty> Leonie Ramirow, z którym jedno tworzy­

liśmy serce i jedną duszę; ty, wierny mój towarzyszu 
wśród burz i rozhukanych żywiołów, w wałkach z dra- 
pieżuemi zwierzętami; ty, coś mnie z narażeniem wła­
snego życia ratował pod lodem rzeki? . . .

— Wówczas byłem porucznikiem gwardyi, odparł 
Leon z lodowym chłodem.

— A dziś chciałżebyś mnie wydać w ręce najaie- 
ubłagańszych moich wrogów, na śmierć haniebną — 
nędzną — na pośmiewisko i szyderskie urągania zwy­
cięzcy ? . ..

— Ależ ja dziś jestem pułkownikiem gwardyjskich 
ułanów.

I z temi słowy zdarł na kawały paszport i cisnął 
go pod stół.

— Wyprowadzić tego człowieka i postawić przy 
nim wartę 1

Adjutant wyprowadził Oedona.
Wszystkie pokoje domu zajęte były przez oficerów 

i ich służbę, dla więźnia nie było innego miejsca nad 
maleńką drwalnią — dobudowaną z desek do stajni.

Do tój to komórki zamknięto Oedóaa; na straży 
stanął ułan zbrojny.

W proch rzucony, zdeptany człowiek, co się nie 
dał wyprzeć z raz obranego stanowiska, jest zawsze 
jeszcze „ezómś.“ Twarz Karoliny Corday zapłonęła 
gaiewem, gdy kat odciętój od tułowu głowie wymie­
rzył pośmiertny policzek urągania. Odcięta głowa więc 
jest jeszcze „ezómś.“

Ale uciekający, co wpadł w zastawioną na niego 
pułapkę, jest „nikim“ i „niczśm.“

Dał się wypędzić s owego zaczarowanego koła — 
w którego obrębie pozostawał zawsze nietykalnym — 
bodaj na jednym tylko punkcie: na punkcie własnego 
szacunku. Dziś i to utracił.

Dziś nie może dumnie spojrzeć w oczy kata —« 
bo przed nim uciekał.

Uaiekał i dał się jak głupia przepiórka na lep 
pochwycić.

Jakąż straszną karą jest to upokorzenie za chwi­
lowy przystęp słabości! Jakąż ciężką pokutą za tchó­
rzostwo !

Być pochwyconym, uwięzionym w obrzydliwym 
baraku jak zwykły zbieg...

Jakże wielką, piękną, wspaniałą zdała mu się w 
obecnem położeniu wysokość tego piedestału, z którego 
zstąpił dobrowolnie!

Gdybyż choć raz jeszcze mógł się wznieść do niój! 
Gdybyż mógł zatrzeć owo usiłowanie ucieczki, wyma­
zać je z swego życia!

Jakąż aureolą majestatu otoczony był w oczach 
jego obraz siwowłosego towarzysza niedoli, który w tój 
chwili może z dumnem, pogodcóra czołem wychodzi 
naprzeciw wroga, mówi mu swe nazwisko i wszystko, 
co zdziałał. Nie żałuje tego bynajmniój. „V i a t r i x 
causa diis placuit, eed victa Catoui“, 
i z temi słowy po faje w okowy swą rękę.

A on siedzi tu w klatce, pochwycony na tóm, że 
się zaparł swego Boga.

I Piotr apostoł płakał, słysząc drugie pianie 
koguta. Piotr, o którym napisano przecież: T u e s 
p e t r a. A opoka ta zachwiała się najpierwój.

Co go przecież bolało najmocniej, to zniweczona 
wiara w ludzi i Boga! Ostatnie spotkanie zdruzgo­
tało ją w nim całkowicie. Męczennik w pośród bo­
leści konania zachowuje przecież w dłoni złotą nić, co 
go z niebem więżę, nić, po którój się tana wzniesie — 
wiarę w nieśmiertelność swój duszy, w zagrobową spra­
wiedliwość, w Baskość wiekuistą. Nić ta złota w 
dłoni Oedoaa się zerwała. Skoro możebnóm było, by 
przyjaciel zdradzał przyjaciela z takim niewzruszonym 
spokojem, z taką krwią zimną — ówczas wszystko, co 
tam prawią o duchu, o życiu za grobem, o Bogu, jest 
baśnią straszliwą. Piekło jedno istnieje na tym już 
nawet świacie, i to tylko dla sprawiedliwych.

Wieczór nadszedł już a nikt nie przychodził po 
Oedóra; warta tylko zmieniała się co trzy godziny.

Oedon mógł słyszeć, jak podoficer polecał szyld­
wachowi:

’.Gdyby chciał uciekać, zaitrztlić!
Więzień rozumiał po rosyjsku,

_ O dziowiątój wszczęła się burza; warte znów
zmieniono.

Deszcz lał strumieniami, piorun dwa razy uderzył 
w miasteczko; przy świetle błyskawic mógł Oedóa 
przez szczeliny dojrzeć szyldwacha, jak stał nieporu- 
szony z okiem wlepionóm w jego kryjówkę, z karabi­
nem gotowym do strzału. Deszcz cieknie z jego ubioru, 
nogi po kostki brną w błocie. Tak nieruchomy stać 
będzie do chwili, w którój go inny nie zwolni.

Burza przeciąga, coraz odleglejszą csęść nieba roz- 
swięeają błyskawice. Teraz się już zupełnie zciemnia. 
Ziegar wieżowy uderza jedenastą. W stajni chrapią 
jeźdźcy obok-swych koni; tuż przy stzjni postawiono 
szopę, z którój rozlegają się uderzenia kopyt kozackich 
koni. Oedóa słyszy to wszystko wyraźnie.

. Nagle zdaje mu się, że ktoś go woła po imieniu, 
cicho, szeptem, jak we śnie:

— Panie Baradlay 1
— Kto mnie woła?
— Ja.
Był to szyldwach.
— Więc i ty mnie znasz ?
— Panie! nie przypominacie sobie owego jam-

szczyka, który z wami jeźdńł po mobilewskich stepach?

Gdy nas n&padły wilki, wyście mnie nie opuścili, p 
nie. W głębi waszej kryjówki jest odbita deska, łatv 
możecie ją podnieść. Czwarta deska. Tamtędy wyjd 
cie._ Jest tam szopa, w którój stpją kozackie koni 
Mój stoi tam również okńlbaczony. Poznacie go j 
białym ogonie. Ra.lepszy to biegun ze wszystkie 
Siadajcie na niego. Za szopą jest ogród, potóm zari 
otwarte pole. Pędźcie w kierunku burzy, to dobi 
przewodnik. O mnie się nie bójcie. Strzelę za wau 
Spełnię moją powinność. Temu przecież jam nie w 
nien, że deski waszego więzienia nie były zbite do: 
szczelnie. Jaszcze słówko. Skoro siądziecie na meg 
konia a zechcecie, by galopował, ściśaijcie mu bo! 
kolanami, ale nie bijcie go nigdy. Gdy się go bij 
staje i im więcej się go bije, tern maiój się z miejsc 
porusza. Rieraz już złodziój źle na tóm wyszedł. Zi 
wołajcie na niego Lubica, miło mu jest, gdy się g 
nazywa tern imieniem; a jeśli chcecie, by z wiatrei 
szedł w zawody, szepnijcie mu w ucho tylko: „Hur: 
Lubica!“

Oedón poczuł nowy prąd życia napływający m 
do piersi.

Skoro już nie wybrał śmierci wolnego człowiek 
do oko w oko z podniesionóm czołem staje do przet 
śmiertnej walki, niechże wybierze sobie śmierć wo 
nego, dzikiego zwierza, który ginie w obławie; Drzj 
najmniój uniknie zgonu myszy, duszonój w łapcej

Pospieszył wykonać radę byłego swego jan 
stczyka.

Znalazł luźno wbitą deskę; wyjął ją i prześlizm 
się przez otwór. Ujrzał się w zaimprowizowanej szc 
pie. Kozacy spali obok swych koni snem twardyn 
narkotycznym. Doszedł do konia z białym ogonen 
obok którego nikt nie spsł.

Oedóa wsiadł nań i zwrócił ku wejściu.
Potem ścisnął mu kolanami boki i sjepnął w ucho 

„Hurra Lubica! “
Koń przeskoczył w mig ogród.
Na odgłos tententu kopyt wybiegł szyldwach 

broń wymierzył, wprzód jfedaak mruknął pod nosem 
„Ssłęty Jerzy strzeż gol“ — potetn strzelił.

Na huk strzału porwali się na nogi śpiący żol 
nierze.

— Co się to stało ? I
— Więzień uciekł.
— W pogoń za nim !
Dziesięciu, dwudziestu rzuciło się do koni; pogo 

nih za nim, strzelali w noc ciemną; przy blasku strza 
łów widzieli postać jeźdźca uciekającego w pośród roz 
ległój równiny i pędzili w ślad za nim.

Ale dzielny ukraiński rumak dogonił już burzę 
burza to dobry towarzysz podróży; zwolna otulała t 
deszczowy płaszcz swój uciekającego więźnia i przygłu 
szala grzmotem nawoływania goniących i tętent kon 
btanęła po stronie uciekającego.

Nie dogoniono go.
fCiĄg dalszy nastąpi).

N&ste?puą stacją, w którój musiał znów okazać 
dan¡aP&8-zP°rt» kyl° Gyapju. Ztamtąd miał zamiar 

t n 8Iy wProe do Wielkiego W&rszdynu a nastę- 
do \ kyget do Galicyi. W Gyapja wprowadzono 

*w#t9ry komendanta pułku. Osdóa wrzedł z 
í»é' sz,°.nyia spokojem do sali, pytając, komu ma 

TSffoj paszport.
pf.UrQ luJzi zapełniał tę salę, 
nien'6! -i11-0 mu’ Że mus^ cWwilkg zaczekać, za- 
iri) poko- dowódzca pułku, zajęty teraz w przy- 

!<J. przybrał Oedón twarz tak spokojnie

i»ój

z
!J5tna,

Czerne0 n*^omu n‘e nl0gł°by przejść przez myśl

ftoczaesm jeden z adjutantów przejrzał jego pa-
Mu¡» fA.r°^D6‘ ry*opis i dodał, że paszport jest zu- 
lt»ir,tOrmalnvm a n.n nnHn.nlt n.Li.™;..» _'sinym a pan pułkownik natychmiast go

Jlli nadchodzi.
liiZcz 81^?°^ wchodzącego pułkownika przebiegł 
’ te(?o «] uyCZny każdy nerw Oedóna. Jedno uczu- 

i!!,i»żenig tryczne£° Pr^du stanowiło radość, drugie 

^iroWi°^zdcym rosyjskim pułkownikiem był Leon
i* • *
t ^fislcn1111611^ °gromnie Leona; dziś była to po- 
'¡^y w°Wa,‘ .Prftwd2iwie imponująca. Rysy jego 
1 Olfll8ln,.znilei8C6 dawnego młodzieńczego wyrazu

Mutant01 POW*g‘ 1 gur°wość.
'’^oua S P?w‘edxi»ł duu, że tu jest paszport pana 

d tsm^T:?^ Pr°łi o zawizowanie go. Pa-ÍS uZ1“’: KÍÓry PrOłi zawizowanie go. Pa- 
^Mci, n*e braknie żadnćj z wymaganych for-

j’ia^ P°d nim swe nazwisko i złożył pa- 
1/4 °ddać Oedóaowi. '

> jsk każda kropla krwi w żyłach mu
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jak na przykład, postanawiąc utworzyć biblio­
teki dla towarzystw przemysłowych, każdą war­
tości do czterdziestu talarów, i w miarę 
żądania rozesłać je towarzystwom przemy­
słowym, czyż sądzicie, że towarzystwa rzeczone 
gromadnie zgłosiły się po nie? Bynajmniej — 
w tym roku jest takich bibliotek dziesięć, które 
przecież przynajmniej jak dotąd napróżno wy­
czekują odbiorców. — I czyjaż w tern wina? 
ety dyrekcyi Towarzystwa oświaty ludowej, czy 
Towarzystw przemysłowych? Ani jednej ani 
drugich — lecz tych, którzy na czele towa­
rzystw przemysłowych stoją a którzy, mając 
sposobność zasilenia towarzystw przemysłowych 
dobremi książkami, nie korzystają z niej. Po­
dobnie się dzieje na każdym niemal kroku. — 
Gdyby zaś okręgowi i komitety powiatowe wię­
cej wnikły w przysługujące im atrybucye, gdyby 
gorliwiej sprawę oświaty ludowej wzięły ¿do 
serca, nierównie szersza byłaby działalność To­
warzystwa oświaty ludowej. Jakież to są atry­
bucye okręgowych i komitetów powiatowych? 
Oto — z jednej strony mają oni obowiązek 
starania się o jak największą liczbę członków a 
tym samym o zebranie jak największego funduszu 
obowiązek dla towarzystwa, z drugiej zaś strony 
wskazywania potrzeb lokalnych i zaradzania im. 
Ztąd też do nich należy urządzenie bibliotek 
parafialnych i czytelni, przyczynianie się do za­
kładania szkół wieczornych, rozszerzanie pism 
ludowych, dostarczanie ludowi książek dlań po­
żytecznych. Takie oto jest zadanie okręgo­
wych i komitetów powiatowych,— a pytamy się, 
czy jest małem i czy nie jest wdzięcznym? Któż 
wreszcie może skuteczniej zająć się zaradzeniem 
potrzebom lokalnym, czy ci, co najlepiej miej­
scowość znają, co codziennie z ludem się sty­
kając, — czy ci, którzy po większej części mie­
szkają w Poznaiu, tem samem tych miejsco­
wych patrzeb znać dobrze nie mogą. Gdyby 
więc okręgowi i komitety powiatowe ściśle i 
gorliwie się zajęli swemi obowiązkami, wówczas 
dyrakeya oświaty ludowej nie kilkanaście tysięcy 
książek byłaby pomiędzy lud rozesłała, lecz co 
najmniej kilkadziesiąt tysięcy a w składzie jej 
nie spoczywałaby, — jak to teraz ma miejsce, 
znaczna ilość książek, lecz wszystkieby znalazły 
odpowiednie pomieszczenie. Ale, aby to się 
stało, potrzeba nie tylko pracy okręgowych 
i komitetów, lecz, jak wczoraj powiedzieliśmy, 
udziału wszystkich. — Tego też w imię dobra 
publicznego, w imię przyszłości naszej gorąco 
się domagamy.

afisze zapowiadały „niewidomego“ — skrzypka i teno- 
rzysty p. Karesza, bardzo nieliczne sprowadził grono * 
słuchaczów. P. Karesz zamierza także Poznań odwie 
dzić i wystąpić tam z koncertem.

Lwów, 7 kwietnia:
(Pierwsze posiedzenie sejmowe.)

(T.) O godzinie pierwszój z południa napełniły 
się ławki w sali sejmowój posłami, których na to pier­
wsze posiedzenie zeszło się około stu, po więksrćj czę­
ści w galowych strojach polskich. Galerye i loże prze­
pełnione publicznością. Namiestnik w uniformie urzę­
dowym zawiadomił Izbę, że cesarz postanowieniem z 19 
marca rb. zamianował hr. Alfreda Potockiego marszał­
kiem krajowym, tudzież, że tenże objął już urzędowa­
nie w wydziale krajowym a obecnie jako reprezentant 
rządu przedstawia u o wysokićj Izbie.

Hr. Alfred Potocki, wziąwszy do rąk laskę mar­
szałkowską, wstąpił na trybunę i zagaił posiedzenie 
temi mniój więcej słowy:

„Wyoki sejmie! Powołany przez Najj. Pana, naj- 
miłościwiój nam panującego cesarza i króla na mar­
szałka królestwa Galicyi, objąłem tę zaszczytną dla 
mnie posadę. Świadom jestem ważności obowiązków, 
jakie na siebie przyjąłem i będę się starał uozynić im 
zadość, jakkolwiek wiem, że nie łatwo mi przyjdzie 
zastąpić w tym względzie męża, który od samego po­
czątku sesyi sejmowych piastował urząd marszałka, 
którego nazwisko zrosło się z tradycyą sejmową i któ­
rego bezstronność w kierowaniu obradami tej wysokiój 
reprezentacyi na wszelkie zasługuje uznanie (okla/ki). 
Wyrażając to uznanie dla byłego marszałka, spodzie­
wam się, że jestem tłumaczem uczuć całego sejmu 
(oklaski). Mojem staraniem będzie skarbić sobie także 
zaufanie wasze, które mi będzie niezbędnie potrzeb e 
w pełnieniu przyjętych obowiązków (oklaski). _ Ważne 
przedłożenia oczekują waszćj rozwagi i głębokiego za­
stanowienia, a jeżeli zostaną załatwione, przekonany 
jestem, że przyczynią się do dobra kraju i do dalszego 
rozwoju naszych stosunków. Kończę wezwaniem, a- 
byście wraz ze mną na cześć Najj. Pana wnieśli e- 
krzyk: „„Niech żyjel““

Izba powtarza trzykrotnie: „Niech żyjel“
Przed mową wezwał marszałek na sekretarzy , 

tymczasowych posłów: Jasińskiego, ks. Zaklińskiego, i ń^y0*1 
hr. Józefa Badeniego i Dawida Abrahamowicza. 1 e'Ioszon

Po marszałku zabrał głos namiestnik hr. Gołucho- 
wski, który zwracając uwagę na wcześniejsze niż zwy­
kle zwołanie sejmu, twierdził, że „Najj. Pan wezwał 
tak wcześnie sejm w tój nadziei, iż na tój ostatniej w 
bieżącym peryodzie sesyi, uchwalone zostaną ważne 
sprawy, które już zeszłego roku były przedmiotem oży­
wionych rozpraw. Do rzędu tych spraw ważnych na­
leży
cy j
Wszystkie te ustawy wymagają
wczego i spiesznego załatwienia, bez nich bo- . 
wiem ani samorząd i dobrobyt rozwinąć się nie mogą ; 
ani tóż nie da się bez nich faktyczny stan rzeczy po- 
godzić z istniejącemi ustawami o wolności zarobkowa- i 
nia.“ W końcu wyraziwszy nadzieję, że sejm zajraie ; 
się gorliwie temi ważnemi sprawami, przedstawił na- j 
miestnik p. Bartmańskiego, jako komisarza rządowego > 
i złożył do laski marszałkowskićj jako „przedłożenia“ j

wał hr. Betbusy Hue podnosząc, że wedle systemu or- 
dynaeyi prowincyonalnój nie dadzą się Prusy jako 
jedna prowineya dobrze administrować a połączenie 
Prus wschodnich i zachodnich w jedną prowincyą r. 1824 
nastąpiło więcój z przypadkowych okoliozności, aniżeli 
z wspólności ieh interesów. Kieschke były nadburmistrz 
Królewca przemawiał również przeciw podziałowi Prus, 
bo zdaniem jego podział taki nie tylko nie przyniesie 
ludności żadnój korzyści, ale narazi ją nadto na zna­
czne straty. Zbyt wielka rozległość prowincji w stu­
leciu kolei żelaznych i telegrafów nie może być żadnym 
powodem do jój podziału. Dep. Rickert innego był 
zdania i oświadczył, że nadając Prusom ordynacyą 
prowincyonalną trzeba je koniecznie podzielić na dwie 
prowineye. Przeciwnicy podziału przytaczają na uza­
sadnienie swój opozycyi, że przy podziale Prus po- 
wstaje niebezpieczeństwo, aby żywioł polski w Prusaob 
zachodnich nie przytłumił niemieckiego żywiołu. Oba­
wy te nie mają żadnój podstawy, bo Polacy nie mogli 
przeprowadzić ani jednego swego reprezentanta na za- 
chodnio-pruskie sejmiki powiatowe i przy ostatnich 
wyborach do sejmu utracili trzech posłów. Owszem 
podział prowincyi Prus przyczynić się tylko może do 
lepszój organizacyi niemieckiego żywiołu i dla tego po­
pierać go należy. — Następnie zabrał jeszcze głos dep. 
Kirohow, oświadczając, żo cała kwetya nie jest jeszcze 
dojrzała i zaczekać należy, jaką pod tym względem 
poweźmie uchwałę sejm powincyonalny. Dalszy prze­
bieg dyskusyi nie znany nam dotąd.

Z półurzędowego donoszą źródła, że z powodu je- 
siennój kadencyi parlamentu nie będzie można zwołać 
sejmu monarchii dość wcześnie do uchwalenia budżetu 
na rok 1876. Dla tego rząd zamierza wyjednać upo­
ważnienie od sejmu do unormowania wydatków i docho­
dów monarchii wedle etatu bieżącego roku, 
feśjj Wczoraj po południu odbyła się narada gabineto­
wa pod przewodnictwem ks. Bismarcka.

AÜSTRYÄ I WĘGRY.

Wiedeń, 7 kwietnia. Franciszek Józef był 
wWenecyi podejmowany z wielką serdecznością przez 
Wiktora Emanuela, cały dwór jego i ludność tameczną. 
Podaliśmy już w dniu wczorajszym najświeższe wiado­
mości jakie nas doszły o uroczystościach i obiadach 

na cześć austryaokiego monarchy, oraz wy- 
j głoszonych na nich toastach przez obudwóch monar­

chów. Dzisiaj uzupełniając te wiadomości bliższemi 
szczegółami, które znajdujemy w dziennikach, cofnie­
my się jeszcze do pobytu Franciszka Józefa w Trye- 
ście i uroczystości odkrycia pomnika cesarza Maksy­
miliana. Otóż o całój tćj uroczystości tak się rozpi­
suje tryestski korespondent do Czasu:

Długo przed oznaczoną dla ceremonii godziną, 
tuesłychans tłumy zaległy wszystkie przystępy do placu■ ustawa drożna, sanitarna, propina-j niMiycnane «urny zaiegiy wszysisie przystępy uo piaou 

jna i sprawa podniesienia chowu bydła. - ' Gmseppina, na środku którego wnosi się posąg. W 
zystkie te ustawy wymagają koniecznie stano-' iam0 PoM™. zagrzmią y działa w porcie i maryna­

rze z wysokości rejów okrętowych witali pełnemi za­
pału hurra! przybycie na plac cesarza Franciszka Jó­
zefa. Na dwóch estradach symetrycznie po prawój i 
lewej stronie piedestału ustawionych, zajęły miejsca de- 
putacye marynarki, giełdy, władze cywilne i wojskowe 
oraz osoby zaproszone. W głębi plaeu na wybrzeżu, 
wykwintny pawilon przygotowany był dla cesarza i ar- 
cyksiążąt. We wszystkich przyległych ulicach i wzdłuż

strów jak największa serdeczność. Cesarz 4lat 
po kilkakrotnie wyraził się z wielkióm zadowol

------<— -----------:-iu J ¿yezył Wiktorowi^51
loch. Franciszek Jó28fM 

rował włoskich książąt krwi orderem złotej' "w 
hr. Andrassy otrzymał od Wiktora Emanuel 
jego wraz z własnoręcznym podpisem. Usp0,^*»
publiczności było przez cały czas wizyty austr» 
monarchy jak najserdeczniejsze a jedyną demOo, 
przeciw Franciszkowi Józefowi było ukazanie ,j 
nika Unitń cattolica z czarną obwódką QZ:'

ft
ft

F

. . -, 4
Presse pisząc o zamknięciu uroczystości 

ckich i powrocie monarchy do kraju, powiada, j* i a’15"
jeden ton fałszywy nie zakłócił pięknój harmonii ** Ki' 
panowała w spotkaniu obudwóch monarchów, a ’;itl fu'“1

•V*'
bez

stkie artykuły ultramontańskiój prasy i gniew ***
jednanych włoskich radykałów, pozostały uoz (
Toast wygłoszony przez Franciszka Józefa przy 5’jofom 
dzie na cześć jego jest najlepszym dowodsm o z > f
niu z starą tradycyą i zapomnieniu przeszłości P ’* 
równo z słowami wypowiedzianómi przez austry»cL^ ,,o 
monarchę do włoskiego ministra spraw zagranic/^1 
Visconti Venosta, znajdzie oddźwięk w całych tf4 1
szech, od Alp aż do Etny. r ¿ro*0

F R A N C Y A.

& Paryż, 6 kwietnia.

»łosiEs

Wyborcy departed 
wbnrii nimin . •* i', iról»'Sekwany przygotowują się do wyboru ośmiu czło^ *

Wiadomości urzędowe.
Król nadał sekretarzowi sądu powiatowego i _ dyrektorowi 

kanoslaryi radzoy kanoelaryiEadtrioht w Miliczu i pobóroy po­
datków Kohi w Łubiawie order orła ezerwoaego ozwartój klasy.

fiorespondeneye Dziennika Pozn.

Lwów, 6 kwietnia.
(Otwarcie sejmu. — Adresy dla ks. Leona Sapiehy. — Księgar­
nia Spółki literaokiej. — Z biblioteki Osolińskioh. — Koncert 

p. Karesca.)
(T.) Dziś o godzinie 1 z południa otworzy mar­

szałek krajowy sesyą sejmową. Obecnie odbywa się 
nabożeństwa uroczyste w kościele katedralnym. Na 
wieży ratuszowćj powiewają chorągwie okazałe, ruch 
w środku miasta większy niż zwykle, mnóstwo pojaz­
dów uwija się po głównych ulicach, posłowie w stro­
jach po więksrój części narodowych spieszą do kościoła, 
zkąd po odbytćm także w cerkwi ruskiój nabożeństwie 
udadzą się do sali sejmowój.

Czy ks. Sapieha będzie brał udział w pracach sejmo­
wych, nie wiadomo, jest bowiem jeszcze ciągle cierpiącym. 
Ze strony posłów ma być dla byłego marszałka urządzona 
owaoya. Może już na dzisiejszćm posiedzeniu będzie 
postawiony wniosek, aby sejm księciu wyraził podzię­
kowanie za długoletnie przewodniczenie mu. Po­
dobnych manifcstacyi nie braknie i ze strony innych 
reprezentacyi. Właśnie nadszedł telegram ze Stanisła­
wowa donoszący, że tamtejsza Rada powiatowa uchwa­
liła na wczorąjszóm posiedzeniu adres uznania i po­
dziękowania dla księcia Leona Sapiehy za długoletnie 
a skuteczne prace dla sprawy publicznej. Cokolwiek- 
bądź rzeczywiście przeciwnicy księcia zarzucać mu mo­
gą, to przyznać mu muszą, żo jako obywatel kraju 
niezmierne oddał mu usługi a między naszymi panami 
„galicyjskimi“ był istotnie unikatem męża pracy i to 
pracy zawsze z dobrem kraju w najściślejszym zosta- 
jącój związku. Nieszczęściem dla kraju i księcia było 
wmięszanie jego w brudną sprawę Offenheimowską. 
Następstwa są znane. Jeżeli potępiamy złe, uznajmy 
i uczcijmy dobre. Adresy przeto uznania istotnych 
zasług księcia są ze wszech miar uzasadnione i świadczą 
dobrze o naszym kraju.

Jeżeli księgarnie są istotnie jednćm ze źródeł, 
a przynajmniej z czynników szerzenia tświaty, jeżeli 
ilość księgarni świadczy o wzroście oświaty, to pocie­
szającą mogę tu podać wiadomość. Oto do księgarni 
istniejących u nas: Milikowskiego, Wilda, Gubrynowi- 
cza i Ścbmida, Sajforta i Czajkowskiego, Richtera 
i Polskiój, przybywa nowa i jedyna w swoim rodzaju, 
„księgarnia Spółki łiterackićj,“ którą otwierają znani 
literaci pp. Władysław Bełza i Władysław Zawadzki 
łącznie z księgarzem p. Łukaszewiczem. Bliższe szcze­
góły o tój księgarni podam później.

Wzmianka o książkach przypomniała mi zażalenia 
na obecny zarząd biblioteki Ossolińskich, z którómi 
■potkać mi się zdarzyło. Oto skarżą się, że a. p. dzieł 
Darwina w biblioteoe nie ma, natomiast wielki ma być 
kładziony nacisk na zakupno książek czysto beletry­
stycznych i to takiego rodzaju, jak romanse francuzkie 
p. Gaborioul

Profesor Antoni Małecki wybiera się na całe lato 
do Rzymu.

Wczorajszy koncert ociemniałego — czyli jak

rządowe: 1) projekt nowego podziału terytoryalnego j wybrzeża, prawdziwe morze ludzi, niepodobne do prze- 
na okręgi sądowe do zaopiniowania i 2) zamknięcie bycia^ 
rachunków funduszu indemnizacyjnego,

Następnie wyraził marszałek ubolewanie z powo­
du śmierci ś. p. Agopsowioza, jednego z najzas{użeń- 
szych posłów a Izba uczciła pamięć jego przez po­
wstanie z miejsc.

Posłom biskupowi Gałeckiemu, hr. Siemieńskiemu 
i Paszkowskiemu, tudzież Bogdanowiczowi i hr. Rejo­
wi udzieliła Izba kilkunaetodnio wy urlop.

Poseł ksiądz Król wnosi a Izba uchwala, aby za­
twierdzić powołanych przez marszałka sekretarzy, tu­
dzież zeszłorocznych rewidentów sprawozdań stenogra­
ficznych.]

Następnie Izba przystąpiła do porządku dziennego ; 
tj. do tak zwanego pierwszego czytania „przedłożeń“ , 
Wydziału krajowego, zwalniając sprawozdawców od

Prezes komitetu, baron Karol Porenta, wystąpił 
przed cesarza i w imieniu komitetu pomnika przemó­
wił w wyrazach, gdzie z całóm uszanowaniem wy­
tknięte były azczególniój wielkie usługi, jakie Maksy­
milian oddał marynarce austryackiej i miastu Trye- 
stowi Cesarz widocznie wzrutzony podziękował w 
kilku słowach i zasłona, okrywająca pomnik, spadła.

Piękna postać Maksymiliana ukazała się wszy­
stkim, a w oczach tych, co go znali, co bliżój niego 
stali i ocenić go mogli, nie jedna łza spłynęła. Ar­
tysta oddał wybornie wyraz nieco zamyślony, ale tak 
inteligentny i dobry tój energicznój głowy, w którój 
największe projekta łączyły się z przedziwną znajomo­
ścią praktyczną morza i potrzeb marynarki. Posąg 
zwrócony na Miramare, oczy jego zdają się zdała wi­
dzieć ecean, po którym tyle razy przeciągał we wszy-

rady jeńeralnój mającój wraz z paryzką radą munŁal 
palną stanowić tak zwany conseil g e n e ral ¡S Wu 
mienionego departamentu. Wybór ma ejç ¡¡s’*’'“' 
w przyszłą niedzielę a République F r a n ç. 
poświęca mu dzisiaj wstępny artykuł, w którym z^ ’’S 
uwagę na to, że wyszli z urny wyborczój kandf/ _ Ii 
powinni nie tylko reprezentować poszczególne intere? ifWM 
swych gmin, ale nadto przy każdój sposobności * 
wyraz swym republikańskim uczuciom. Organ 
Gambetty nie wątpi o tóm, że nie tylko tak jak t 
w Paryżu, ale i na jego przedmieściach będzie z,j_ « mi« 
cięztwo po stronie republikańskich kandydatów, jy,' ' 
bór radzców jeneralnych nabrał w ostatnich czasvj Luci 
tóm większego znaczenia, bo w skutek prawa o or&' 
nizacyi senatu, radzcy jeneralni będą mieli wielki ulü, 
w wyborze senatorów. Ciało wyborcze dspaitaiii^ L’Ï’L 
Sekwany, który wybiera 5 senatorów, składa ® 
deputowanych i 88 członków rady jeneralnéj, do ktj» Jiili pr 
ma być w dniu 11 b. m. wybranych ośmiu, wreni '’“’t 
z 18 członków rady okręgowój Sceaux i Saint 9«^ 
oraz 71 delegowanych rad municypalnych, fiśpj. 
bliqueFrançaise podnosi przy okoliczności uą> jćiwi. ■ 
nad zbliżającómi się wyborami, konieczność przy«, 
cenią radom jeneralnym zupełnej samodzielności, 
Dziennik ten pisze: „Zadaniem Zgromadzenia narodo mj 
wego winno być uzupełnienie konstytucyi i zapew Uy. - 
nie jój dalszego rozwoju przez nadanie municypilt> otom. 
ściom wolności, bez jakich obyć się nie mogą.“

O spotkaniu Franciszka Józefa z Wiktorem Em 
nuelem w Wenecyi tak pisze Presse: „W epotkui w,u 
Franciszka Józefa z Wiktorem Emanuelem upatryre lUijd 
zarodek przymierza przeciw Niemcom byłoby ląte 
zbyt pospiesznym. My uważamy w spotkaniu dwćci Bp 
monarchów nic innego jak tylko dowód dobrych «b tóMgi 
sunków, jakie obecnie istnieją pomiędzy Włochami i b») te 
Austryo-Węgrami. Tóm mniój możimy z pewnra “i“!i 
monarchicznemi dziennikami ubolewać nad tśm,l ¿¡tf2 
Francya nie ma na swóm czele króla, któryby ms ( M 0, 
ją reprezentować przy tych książęcych spotkaniach., 
murach naszój stolicy dość już było panujących; Î 
ryż witał ich radośnie tak jak dziś wita Wenecji^ 
Franciszka Józefa a w nieszczęściu naszóm mogliło; KImj

miarkowaniem swem zaskarbi sobie szacunek EurofHiitu 
a wtedy nie zabraknie nam przymierzy.“ nSllOllli«VV*> MSW S.W- ws MSSSSSW SSW,—“. —J sss-W— —J -

Rząd rozpoczął już energiczne środki przeciw aj ’ 1 »
tacyi bonapartystowskićj 
wano na rozkaz sądu

król.
w kraju. W Reim« areist 
bonapartystowskiego agen» b.

który namawiał podoficerów i żołnierzy tamecznej» Król.

czytania tych przedłożeń, ogłoszonych drukiem i roz- i a«?c ecean, po Którym tyie razy przeciąga! we wszy- 
danych już posłom. Wszystkie te przedłożenia ode- stkich k«’unkach, me wiedząc, że po za mm czekajądanych już posłom. Wszystkie te przedłóż' 
słano do mająoyeh się wybrać komisyi, mianowicie bu- . 
dżet na rok 1876 do komisyi budźetowój z 15 człon- ; 
ków wybrać się mającój; sprawozdanie z czynności i 
Wydziału krajowego za czas od I lipca 1874 do 31 
stycznia 1375 na wniosek posła Dunajewskiego także 
do budżetowej; także i sprawę restauracyi w szpitalu 
głównóm do tój samój komisyi; — projekt ustawy dró- 
żnój z 9 członków; wnioski w sprawie mianowania no­
wych trybunałów pierwszój instanoyi i wniosek wzglę­
dem sądów polubowych, do komisyi prawniczój; wnio­
ski w sprawie opłat gminnych do administacyjnój a w 
sprawie ehowu bydła do komisyi kultury krajowój.

Jutro o godzinie 11 drugie posiedzenie. Na po­
rządku dziennym wybory uchwalonych dziś komisyi i 
dalsze „pierwsze czytania“ projektów Wydziału krajo­
wego w sprawie budowy własnego domu dla zakładu 
położnic we Lwowie, w sprawie przyznania inżynierom 
krajowym charakteru stałych urzędników i w sprawie 
opłat od gorących napojów miasta Strzyżowa.

Przed godziną drugą zamknął marszałek posie­
dzenie.

j Nadmienię w końcu, że hr. Potocki wystąpił sta- 
i rym zwyczajem w pełnym stroju narodowym, a nie jak 
i głoszono w uniformie lub fraku. Orderów nie miał 
i p. Potocki żadnych, prócz orderu złotego runa.

go samego nieznane burze.
W czterech rogach piedestału umieszczono meda­

liony, przedstawiające umiejętność, poezyą, sztukę i 
przemysł, a na czterech jego ścianach pod płaskorze­
źbami alegorycznemi wyrżnięte czytać można następu­
jące napisy:

Na ścianie frontowej:
A M a s s i m i 1 i a n o d’Austria 
Imperatore del Messico 

1875.
Pod alegoryą marynarki wojennój!

Duce dell’armata nayale
Ne euro ła splendore

Pod takąż marynarki handlowój:
Della marina mercantile

Protesse le sort i.
Pod takąż Tryestu i Miramare:

Con animo liberale 
Soccorsei poverelli

Goiła creazione di Miramar 
Abelli Trieste 

Sua patria d’elezione.
Ustęp często cytowany z testamentu dostojnój o- 

fiary, zapisujący dzień 16 czerwca 1867 r. w Quere- 
taro, ostatnie wspomnienie marynarce austryackiej i 
przyjaciołom swoim z Adryatyku, dopełnia całości tych

łogi do złamania wojskowój przysięgi i o rzeczypo»P’ 3 
litój wyrażał się z wielką pogardą. Pięciu innych 
gentów skazał sąd w Guingamps na różne kary p* 
niężne za rozrzucanie po departamencie broszur 
partyitowskich. Równocześnie donoszą, że kilku 
ralnych prokuratorów znanych z bonapartystoW 
usposobienia ma być usuniętych z urzędów.

Monitor donosi, że lista cywilna prezyut 
rzeczypospolitój ma być podniesiona z 600,000 fr.
2 miliony rocznie. Dotychczasowa bowiem H,l‘ 
wilna nie wystarczała na wszystkie reprezentacyci 
jakie Mac Mahoń jest skazanym i skutkiem Wg0 
siał wiele potrzeb opędzać z własnego majątku, U

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE

Poznan, 9 kwietnia.

NIEMCY.
# Berlin, 8 kwietnia. Na porządku dziennym 

dzisiejszego posiedzenia Izby deputowanych było pier- • 
wsze czytanie ordynacyi opiekuńczój i połączonych 
z nią projektów. Po przemówieniu ministra sprawie- 
dliwości Leonhardta postanowiła Izba przekazać cztery | 
odnośne projekta komiśyi złożonój z 14 członków i przy­
stąpiła do obrad nad ordynacyą prowincyonalną. Spra- j 
wozdawca komisyi Miquel celem przyspieszenia obrad ' 
nie wystąpił z obszernym referatem a zwłaszcza, że 1 
przedłożył był już Izbie piśmienne sprawozdanie. Ko- 
misya postanowiła za § 1 zamieścić § la orzekający 
podział prowincyi Prus na dwie prowineye, Prusy : 
wschodnie i Zachodnie. Deputow. Engel, reprezentant \ 
powiatu grudziądzko-luszkiego oświadczył się przeciw 
podziałowi Prus, bo zdaniem jego interesa Prus za­
chodnich i wschodnich są jedne i te same a nawet lu- ; 
dność prowincyi nie życzy sobie podziału, ludność : 
Prus wschodnich wcale nie a zachodnich z małemi 
tylko wyjątkami. Przeciw temu wywodowi zaprotesto-

Posąg 
9 metrów 
trzy metry.

Łatwo

wraz z piedestałem i płaskorzeźbami, ma 
wysokości. Sama statua nieco więcej niż

pojąć, z jakióm wzruszeniem wpatrywał 
się cesarz w tę postać; poczóna szukał wzrokiem w 
swoim orszaku osoby, które były z Maksymilianem w 
stosunkach służbowych, lub których ten do swój zaży­
łości przypuszczał i jeszcze czas niejaki z niemi roz­
mawiał. Obszedł następnie pemnik do koła, podczas 
czego damy powiewały chustkami a powietrzo trzęsło 
■ię okrzykami ludu i oddalił się powoli.

W dniu dzisiejszym po śniadaniu pożegnał Fran­
ciszek Józef przy wschodach Palazzo reale następczy­
nią tronu Małgorzatę i udał się następnie z Wiktorom 
Emanuelem, ministrami i jenerałami do przygotowane­
go dlań parowca. W śród huku dział, okrzyków licznie 
zebranój publiczności i „hurra“ majtków odpłynęli o- 
badwaj monarchowie do Malamocco, gdzio na pokła­
dzie cesarskiego jachtu „Miramare“ pożegnali się 
jak najserdeczniój. Franciszek Józef po kilka kroć u- 
śoiskał Wiktora Emanuela, który, odbywszy następnie 
przegląd floty, odpłyaął do Wenecyi. Podczas całego 
pobytu Franciszka Józefa na ziemi włoskiój znamiono­
wała wzajemne stósunki monarchów jak i ich mini-

— * Na zapytania, j'»kis nas z różnych stron
kie^y amatorskie przedstawienie w naszym teatrze »ę., 
miejsce, odpowiadamy, iż dziś oznaczyć tego niei,rL « 
każdym jednak razie, jeśli przyjdzie do skutku, na d 
dnie przed terminem przez ogłoszenia w pismach pu° 
o tóm powiadomioną będzie. . „u,

— * Na inwalidów z r. 1831 w Londynie Pri"J
cych otrzymaliśmy trzy marki od pp. Au. Warn.-, “Łij 
od ks. D.; póitory marki od p. Kam. Szum.; trjy 
Kazi i Halei; po póitory od p. Hof. i W al. Wsr % 
skownój spekulaoyi na biletach loteryjnyeh na pewiea p 
ralębunkn idealnego cztery i pół — razem ośmnaście® j, 
sześć talarów; po sześć marek od pp. F. Lubiński fe 
Boeninga z Miłosławia. ,

— * Iloboty około nowego dworca centi'» 1 ‘
wieszone zostały, a niewiadomo jaszcz *, kiedy aa no» 
podjęte. , ,Y|

— * Przy tutejszein gimnazyum frydery“" 
wstąpił w miejsce przeniesionego do gimnazjum m’? 1 
go p. dr. Gebhardi kandydat p. dr. Krem er. ¡6

— * Dnia wczorajszego odbyło się tu k®0 4
wniozyoh z całego W. Nięstwa Poznańskiego , 
poznańskiego prowinoyoaalnego stowarzyszenia , .¡0 jo s1 J; 
Na mocy przyjętych przez zebranie statutów przy«W' i’’ 
warzyszenia około 30 budowniezyoh. Na PjzeW0(la11|afiki ę 
stowarzyrzeniu wybrany został tutejszy majster w ‘((iy ( i (1 
Prausnitz a na ezłonków zarządu majstrowie m łnjj, 
Stammer, Klau, Pfitzmann, Ballmann i Weigt z 
rooke z Gniezaa i Izakiewisz z Kościana. . s»li

— * W Kostrzynie dnia 4 kwietnia grano 
Wróblewskiój teatr amatorski na cel dobroczynny*, ^jjjoę 
no: Polowanie na męża, komedyą w 3 aktach,‘ ¡j n 
Wisłą, krotoehwllę w 2 aktach ze śpiewami. Amatc 
w przedstawieniu tóm mający grali bardzo dóbr*®- mOijy«

kiec
S

pauuota n luum tutu uaruou ---- mO47'
zebrała się bardzo lieznie, a dekoracye i muzyk* » ’
wybredne wymigania ztdowolnić. — Główną 
wadzeniu do skutku teatru amartorskiego ma P- , 

— * Minister oświecenia i wyznań wy u’■ j 
3 marca rb. rozporządzenie, wedle którego P0l0S p1 
rach i nauozyoielach rodziny nie powinny PrIi*LlOiii)'( 
nadzwyczajnejwsparoie wprost do niege lecz do
regeneyi. r0,

— * Asystent biura policyjnego w lnokantóff
Badoszewski wybrany został przez repreze»1* 
Pakości burmistrzem.
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» W ty®!1 t!111*1®!* wydała nareszcie deputaeya sądo- 

fnitynin wyrok w sprawie miayi w Dorna chowie, 
»*.-?oj* 37, 83 i 29 września rz., która to sprawa, jak to 

> lii^JisU donosiliśmy, odroczoną została, ponieważ ks. pra- 
i ■ id? dk« ' kSl kanonik Maryański mieli być wpierw wygłu- 

("n udział w tej misyi oskarżonych było 14 w ogóle du- 
\ ias/lni « nich bronili si« Rimi innv«K Hr nil vr».n»«;i.
n Alin«1 " J .i.— . J u «

1 rh- jednl 1 M , broni11 S!? 8łm,i Jnnyeh bronił rzecznik 
Ufc i^/.horo- Lubo l&* duchowni jako też obrońca wszy­
li»? i^iftoosyl'! 00 ia uniewinieniem oskarżonych przemawiać 
¡i? F-P mianowicie, że misya ta już w roku 18*7 była nakazaną, 

pi “ ogóle zbawienny tylko na wiernyeh wpływ wywie- 
fis. ..«iii® . _ — * nią nlftPftia. nrc.Anisnm m«

fi
kie li ks< Szymańskiego 3, ks. prób. Radeo- 

ki. Urbana 3, ks. prób. Rosińskiego 3, ks. Wawrzy- 
ks. prób. Rutkowskiego 4, ks. Kokeokiego 7, ks. Ję- 

wikieff0 na 10> kł- Krygiera na 3, ks. prób. Ro-
i razy 6 marek grzywien lub tyleż dni więzieni«.

. '' sl* . n7»dle rozporządzenia król, rommiwi w T?vrl i
( QUI* ---- - ‘““JT "j-uwonuuu UttUUŁJ UieiUUJ

lolO dodatki i funduszów państwowych być odtąd wy- 
< ¡^»nize* poboreów podatków gminnyoh lub przesłane 

er». )**' „k koszt odnOśnój kasy szkóleój.er«, i*’'Jns koszt odnOśnój kasy szkóleój. 
i C* . ponieważ się nic rzadko zdarzało,
, i> ** ¿.iacinaa nadnwtnr. w nrandvi* »ł»nn ,-------- » —---------------------- w, że nowo na-

. .fB) diiesio» nadawano w urzędzie stanu cywilnego inne 
i * to»ł na clirlci9 Sw-> P®“to nakazano regencjom,) aby 

łoją usilnie osoby w tóm interesowane, iżby to same imio- 
,n«o narodzonych dzieci i w tym samym porządku poda- 

i < urzędzie stanu oywilnego i przy ohrzeie iw.
Ponoszą nam, co następuje: Wszyetkie niemal dzien- 

n,(oskie « serdeczną sympatyą dla Polski i przyjaźnią dla 
ŁihoijOdr. 1865 osiadłego we Fiorenoyi, p. Alex.hr. Di en- 
K7Soi*wlń8kieS° Broohookiego donoszą, że na 
Îiitseisnie “biistra spraw wewnętrznych otrzymał dekre- 
ri(j|ewkim d. 14 lutego 1873 r. obywatelstwo włoskie i 

»kii, «1 il rf0» »y»d7k» przysięgę. Hr. Broohocki pożytecznie 
“»¡Ci Si»! i‘k0 inżynier, 1 znany jest z zaonośoi charakteru i zdol- 

■ " ffisysey rodacy, którzy przebywali we Fiorenoyi, z przy- 
ioW wspomną spędzone a nim godziny. Stósunki hr. Bro- 

tóego poświadozają wymownie, sympatycznie się o nim od- 
•ii, ¡łtjące: Fsnfulla, L’Italie, La Nazione, li Corriere 

;"U5 ,iiiio i inne-
Łj ■ ' _ Introdnjicya nowego prezesa regeneyi w Kwidzynie 

7 81 fiottsellanastąpi podobno, jak donosi Gazeta Toruńska. 
. ił bin.

!1 dii _ W Gdańsku polieya kazała się rozejść zebranym dnia 
P»S ijj. u* posiedzenie członkom tamtejszego Towarzystwa Piu- 

ildiił «sjoi * t0 * Po,rodu »poduszczania do oporu przeciw usta-dotd kip.,, ■ m anjowym.
-t W Warszawie w dniu 4 kwietnia rb. umarła Teo- 

“j' ¡i i Ssosslandó w Gregoro wieżowa, żona Redaktora 
:«lt( ,iyjaoiela dzieci.
ota, - * Sprzedaż koni. Dzienniki rosyjskie donoszą, że 

1 - ukazu wyprowadzania koni z Niemczech wkrótee ma

nierzom 10 dy wizyi z powodu odbywających się we wrześniu 
chlój ’ęPz°^s“- S- CW,C”6 strateSi‘*ny°>b PO takowe co ry-

nin»nb>i'C ^W*?^n*a ,r- b. odbędzie się z inioyatywy panów : 
yipm^ńtk-i J? '?'8'’0’''"’ Rath’a 1 Jace'Ta> v. Scho .’a i radzoy 
? nł»?knweS2 T P#w’.'no7ro‘=*a™ki targ na koni« zbytków«

1“0Wro?łaV,u. na podwórzu koszarnem. W tym 
ni ‘ !’?m!e°leni panowie odezwę do właścicieli ko-

’ P„lf g!a,zah ** do ?° kwietnia u Rath’* w Jacewio.
.obw,eszezeó powiatowego sądu trzeme-

szynskiego idą sprzedażą przymusową próoz dawniój poda­
nych następujące majątki w pow. mogilnickim położone:
Ł BoZgodz7’lOW *Sn°‘Ć Heuryka Ton*> 13 “bni. dnia 8 maja 

£. Slocz'Pa“°yi°,/4i> własność Rydlewskich, 6 mórg, dnia 8 maja

3‘ G:‘Skl^ Wl,8noić Lorenlów, 88 mórg, dnia 80 maja

4. Trzemeszno 89, własność Miśkiswiczów, kamienica z ogro­
dem, dnia 26 maja o godz. 10’/,. K

5' Bm^r°o gódz"9?/n°iĆ G0r*kich> dotn * ogrodem, dnia £6
6‘ Wni«°dni m’ wlałnoić wd('wJ Jabnke, 5 mórg i zabudowa­

nie, dnia 10 czerwea o godz. 10.
7‘ Gmn^:’ri?ICink8i?Ż8 13’ wla»noić małżonków Ryków, 104 

morgi, d. 10 czerwca o godz. 11. J
8. Wilatowo 16, własność Wład. Wochowskiego, dom z ogro­

dem, d. 10 czerwca o godz. 8. 6
9. Laski 1, własność małżonków Zuehlke, 233 mórgi, d. 26 maja

o godz. U1/,. • ’ '
10' Bz¡nieO915, Wł Kranz, 1(2 morgi, d. 26 maja o go-

majątki na^nbh^tę.-°°tawskiin MŚ "I8“™™ «8 następujące 

1 Sdolnie »k* 13’ włMno5ć Meierów, 30 mórg, d. 28 maja o go-

Sj?n,?’.8lior 28>, własność Morlaków, 5 mórg, d. 28 maja o g. 10.
3. Wielki Sławsk 13 a, wł. Budnych, 66 mórg, dnia 3 czerwca

o godz. 11.
4. W ielki Sławsk 13, wł. gospod. Wojciecha Budnego, 22 morgi.

d. 26 maja o godz. 11. s
6. Sokolniki 9, wł. Lewandowskich, 56 mórg, 5 maja o g. 10. 

Kobeiniea księża 4, wł. Kubskioh, 84 morgi, 5 maja o g. 11.
_ Nadinieniam, że obszary powyższych posiadłości nie zu­

pełnie są dokładne. Podajemy tylko przybliżoną wielkość ze 
względu na to, że kilka arów lub kilkadziesiąt metrów podrzę­
dną grają rolę. r v

Dziekan żniski ks. Suszczyóski, po raz szósty zapo- 
zwany na termis dnia 2 kwietnia w sprawie deltgata, zaniósł 
apelaoyą do wyższej instancji sądowej.

państw. 105.60 ż., 3j<>/0 pożyoz. premiowa 137.50 4., 5®/9 pożyczka 
‘“••msm. —płac., poi.4%listy zast — poi. 4% luty likw. 

ii. oO z., akcya zakład. Tow. kolei star.-pozn. 101.— żąd., akoye
na-ńk0 01 gdrnj,łzb l't’ A. 143 żąd., akcye kolei march.-pozn. 
2b.o0 p., rosyjskie banknoty 282.90 ż., zagraniczne banknoty 99 9o 
p ac., akcye Tellusa — plac,, akoye Kwileeki, Potoeki i Śp. — 
pi., akoye banku wsoh.-niemieo. 79.— żąd., akoye banku wsoh 
ulem, produkt — plao.

. ,aana wypowiedzialna i regulacyjna 145.50 no., na
wiosnę 145,50----- kwieć. 145.50------ , kwieeień-maj 145.50 maj-
czerw. 145.50, ozerwiee-lipiee 146., lip. sierp. 145.—

Wypowiedziano — ctr.
Ok«wit»: eena wypowiedzialna i regulaoyjna 56.40mar., 

na kwiecień 55.40, maj 56.80, kw.-maj 65.60., ezer. 57.40, lin. 58, 
sierp. 58.60, wrzesień 58.10.

Wypowiedziano 5,000 litrów.
Okowita w miejscu (bez beczki) 55.50 m.

Poznań, 9 kwietnia. (Sprawozdanie giełdowe.)
Staa powietrza: deszcz.

. Zyto: słabo. — Cena wypowiodz. Wypowiedz. —- otr. 
kwieć. 145.50—, kwiecień maj 145.60, maj-czerw. 145.50—ezerw.- 
lłD. 146.--. HniMA.niAPnłAń __ «¡a™ -mr-racin.',lip. 14b.—, lipiec-sierpień 145.— sierp.-wrzesień 144.

Okowita: stale. — Cena wypow. Wypowiedz. 55,80
litrów, kwieeieu 56-40— płae., kwiecień-oiaj 56.60— maj 56 80 — 
ezerwiee 57.40, lip. 58.— sierpień 58.60 wrzef. 58.10. paź. 57. 

Okowita w miejscu (bez beczki) 55.40 marek żąd.
(W) Poznań, 9 kwietnia. Ceny mąki. Pszenna nr 0 i 1 

15-16.50 M., rżina nr. 0 i 1. 11-11.50 M. pr 50 kilo.

Ceny targowe
w mieście Poznaniu 

"dnia 9 kwietnia 1875 roku.

l]|l,UHlttl01“ ---------------, "Jl--------a. i,,vu»u  ̂WWU IiaiWlCO LU A

“* ¡wysłany z Libawy do Kopenhagi transport składający się 
Dli|“ ¿Okoni, które następnie wyprawione zostaną do Francyi.

# if a land <a T"Z Tllłrn ankz.łA ,1., la In U —17» _

Ostatnie wiadomości.

Przenioy .
Zyta....................
Jęozmienia , .
,0wsa...................
Croshu do gotow,

- na paszę 
Rzepiku zimowego 
Rzepiu zimowego 
Rzepiku latowego 
Rzepiu latowego 
Tatarki 
Kartofli 
Wyki
Łubinu żółt.

- niebiesk. - 
Koniczyny czer. cent, po 50 kilo. 
Koniczyny białój
Grochu białego .....

szefei po 50 kilo

piękny. średni. pośledni.
mark. fea. mark. A a. mark. fön.

9 40 8 50 8
7 60 7 40 7 20
7 80 7 — 6 20
9 —■ 8 — 7 50

— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— —- — — —
2 50 8 25 2 20

— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— — — — — —

— ■ — — - — —

w mark, i fen. za 50 kilo

Owies per 1099 kilo w miejsou 157-190 marek wedle ga­
tunku żądano, gałioyjski i węgierski 155-170, rosyjski 163-182, 
pomorski i meklemburgski 183-189, wschodnio i zachodnio- 
prnski 166-185 — marek z dworoa pł., na wiosnę 177|-178—, 
maj-czerwiec 169|,------ozerwiee-lipiee 167^-168, lipieo-sierpień
164 marek pł.

Grooh per 1000 kilo de gotowania 183-234 m., ca paszę 
167-172 marek płae. > f t

Rzep per 1000 kilo — marek.
Rzepik per 1000 kilo — marek.
Olej, rzepiowy per 100 kilo w miejsou 54.5 marek 

bez beczki płac», na kwiecień — kwiacień-maj 55.5«S maj-ezerw. 
55.6-3 mar. pł.

Olej lniany per 100 kilo w miejsen 60 marek.
Olej skalny per 100 kilo w miejsen 29 marek pł.
Okowita per 100 litrów w miejsca bez beezki 56.5-56m. 

pł.; na kwiecień — kwieo.-maj 58.5-8-6 maj-czerwiee 688-5-4 
ozerwiee-lipiee 59-59.2-1, lipiec-sierpień 60.8-1 sierp.-wrzesień 
60 5-7-6 marek płao.

Giełda wrocławska, 8 kwietnia.
Koniozyna czerwona: baz zm. — pośladnia 38-41,— 

średnia 43-45, piękna 47-49, wysoko piękna 50-62 marek.
Koniczyna biała: bez zm., poślednia 39-45, — średnia 

48-54, piękna 59-62, wysoko piękna 65-69 marek.
Zyto: fper 1000 kilo trzyma się, na kwiecień i kwieo.-mai 

142. maj-ozerw. 142.50 czerw.-lipiee 142.50 lipiee-sierp. — wrześ.- 
psźdź. — m. pł.

Pszenica: per 1000 kilo 173, kwieo.-maj 178—żąd. mai- 
czerwiec — ozerw.-lip. — m. pł. ii.

Jęozmień: per 1000 kilo 16» marek żąd.
Owies: por 1000 kilo na kwieoień----- kwieoień-maj

165 — maj-ozerwieo —ozerw.-lipieo 158.60 — lipiec-sierpień
— marek p. r

Rzep per 1000 kilo 256 marek żąd.
Rzepik zimowy per 100» kilo na marzeo-kwieeień — 

marek żąd.
Olój rzepiowy per 100 kilo stale.; —, w miejsou 54.— 

M. ząa., na kwiecień i kwieoień-maj 52.50— pł., 63— żąd.. 
maj-ezerw. o4.— mar. żąd.

Okowita per 100 litrów mało zmień., — w miejsou 54— 
marek żąd.i 53.— marek pł., na kwiecień i ,kwieoień-maj 65 40 
pł. maj-ozerw. 56 ż. ezerwiee - lipiee 56.50 pł. lipiec-sierpień 67 
sierpień-wrzea. —.— m. ż, F

Na targu

J i ii " - ’ Kalendarz. Jutro w sobotę dnia 10 kwietnia E z e- 
i,li proroka; w kalendarzu słowiańskim Gorystawa.

re| . ffsohód sieńea o godzinie 5 minut 17, zachód o godzinie 
n . iliut 17.
ye,li Dnia 10 kwietnia 1585 traktat handlowy z Danią. — 1598 
fipt'pnierie z Austryakaini. — 1831 świetne zwycięztwo pod
i U«y jniiini. — 1849 legion polski zdobywa Waców.

W dniu dzisiejszym o godz. 10 z rana stawił się 
stosownie do eapozwu przed sędzią ńledczym wydziału 
karnego tutejszego sądu powiatowego ks. prałat Koźmian 
w sprawie delegata apostolskiego. Ponieważ ks. prałat 
łioźtnian odmowił wszelkiego w tym względzie zezna­
nia, przeto go natychmiast do tutejszego wiezienia od­
prowadzono.

Ceny ustanowione przez 
rzyszenie kupieckie.

stówa-
TOWAR

piękny średni pośledni

0 -U 
.2 3 fe cx

'Pszenica biała . 
, żółta .

Żyto . . . .
] Jęozmień . . .
Owies . . .

I Grooh . . . .
' Rzep .... 
Rzepik zimowy 

i Rzepik latowy

W mark, i fn. per 100 kilo
piękny średni pośl.
m. fn. m. fn. m. in.

• e e 19 50 18 10 15 70
18 — 16 40 15 2»
15 30 14 80 13 40

... 16 — 14 70 13 —
• • • 17 10 15 40 14 60
e • t 20 80 19 70 19 40

25 50 24 50 22 50
24 — 22 19 50

... 24 — 28 — 19 60

Z Pałuk, 7 kwietnia. (Pobór rekruta. — Podatek 
MW ¡nowy. — Keklamaoye wojskowych. — Szczepienie ośpię. — 
'paln> iwisowe. — Targ na konie. — Subhaaty. — Termin w spra- 

jlelegsta.) Tegoroczna ćzynność poborowa w pow. mo- 
¡atiim trwała od 1 kwistnia aż do dziś i odbywała się czę-iEm. Tueinesznie,

1 mi.Losowanie n-_..,r. ......... ...... .. „
tryw|É!ijdo ajużby karabinowej kilka set. Dokładną cyfrę pó-

a......—-nie, częśoią w Mogilnie, począwszy od 8 godz.
MltllŁii. Loicwauie nastąpi 10 kwietnia. Uznano za kwalifikują-

Wediug obwieszczenia ministra finansów z dnia 23 sty- 
irb. piaoie się będzie w roku bieżąeym za każde 3 "marki 
traego podatku klasowego tylko 2 murki i 80 fen. Strą- 
M fen. rozdzielone są w tsn sposób, że od każdych 25 
rozłożonego podatku miesięcznego płacić się będzie za pier- 
BMiąs każdego kwartału kalendarzowego 24 fen., a za 

1 i trzeoi 23 ten. Ogólna suma rozłożonego podatku klaso- 
M wie królestwo wynosi 44,485,286 marek. Z tego strąoa 
lim 1,241,996 marek — wpłynąć więc do skarbu powinno 
i|28() marek. Powstał atoli przez reklamacje i rekuraynie- 
« lamie 253,286 marek. W płynie zatćm tylko okrągłe 

1,000 marek.
Kliiyfiiucya rezerwistów, landwerzystów i rezerwowych 

*y s pow. mogilnioaiłgo, którzy sądzą mieć prawne przy- 
!! w wltiamacyi na przypadek uruohomienia armii, odbę- 
«{ ii Mogilnie w oberży Bethkego d. 10 kwietnia, 
rowiat mogilniokl podzielono na 23 okręgi szczepienia 
i HMtjpująeemi stacya ni: Mogilno dla okręgu miejskiego, 
aa dla okręgu wiejskiego, Dembowo, Olsza, Parlin, Józe- 

:‘”srfcik ai W°’ Jt>ako’4' Slaboszewo, Mierucin, Trląg, Grocho- 
areiill ¡U™'’ ,K°gowo, Ryszewo, Gębioe, Kamieniec, Orchowo, 
sgesil i,u ’ irMlnawno ł, Trzemeszno 11, Kozłowo, Klewitzdorf,

pow" w Mogilnie wzywa, aby wszyscy ei, któ- 
jpt Jł floitać wynagrodzenie serwisowe za kwatery dane żoł-
> ...

FBZ¥B¥Li 00 POZNANIA
dnia 0 kwietnia.

BAZAR. Palii Zuanieoka z Łękooina, Jackowski z Barda, Su- 
lnniisai z Królestwa Polskiego, Kurnatowska z Pożarowa, 
??•“!. , aP0W8ka s Karczewa, VVilkoński z Grabcszewa, hr. 
MiiSizynaki z Kąkolewa, pani Skwarsźa z Królestwa Pol­
skiego.

LUZINSlklEGO GRAND HOTEL DE FRANCE. Majewski z 
zoną z Warszawy, Turno z żoną z Obiezierza, hr. Skórze- 
wsKa z córką z Czerniejewa, Zaleski i Szymański z Boże- 
jewiczek, Hertel z Wentlau, £tiive z Torunia, pani Rutko-

o«,.^kaAi./0da".i hr" M'4azyń»ki a Królestwa Polskiego.
POD CZARNFM ORŁEM. Skrzydlewski z Sulęcina,

Margraf z Starego dworu, Koczorowski z Wrześni, panie 
Sokołowska z córkami z Ńiemierzyo, Michalska z córkami 
z Sielea, Chrzanowska z fam. z Gór, Stoss z Lubasza, Ro- 
bowska z Orzeszkowa i Sioińska z Grzymysławio.

HANDEL, PRZEMYSŁ I GOSPODARSTWO.

Pszenica....................
Żyto . . . . . .
Jęczmień ....
Owies....................
Groch do goto winią
Groch na paszę . .
Rzepik zimowy . .
Rzep zimowy . . ,
Rzepik latowy . .
Rzep latowy . . .
Tatarka....................
Kartofle ....
Wyka....................
Łubin żółty . . .

„ niebieski . .
Koniozyna czerwona

„ biała . .
Groohu białegd . .

Poznań, dnia 9 kwietnia 1875.
H. o ni I £ y a targowa.
Giełda bydgoska, 8 kwietnia.

Pszenica: 168-186 m.
Żyto nowe 137-147 m.
Jęczmień: 148-156 m.
Owies: 160-165 m.
Rzepik — - — m. wszystko per 1000 kiło 

tunku i wagi efektywnój.
Okowita: 54.— m. per 100 lików ń 100 B/o.

GieMda.berlińska, 8 kwietnia.
Pszeniea: per 1000 kilo w miej. 162-198 marek wedle

K telegraficzne.
(Notowane z dnia 9 kwietnia.) 

SZCZECIIC, 9 kwietnia 1875.
Stan powietrza: deszcz.

Pszeniea: stale, 
na kwieeień-maj 188.59 
na maj-czerwiee 188.50

Zyto: stale, 
na kwiecień-maj 148.50 
na maj-ezerwiee 147—

Olój rzep.: stalój. 
na kwiseień-maj 52.— 
na jesień 56.25

SEKŁINi, 9 kwietnia 
Stan powietrza: pogodne.

Okowita: stale, 
w miejsou 66.50 
na kwiecień 59.50 
na kwieoień-maj 59.60

Owies.
na kwiecień-maj 174.— 
na maj-ezerwieo 168.-k-

016j skalny: 
na jesień —.—
1875.

wedle ga-

Pszen. słabo, 
na kwiecień-maj 
na ezerwieo-lip.

Ctłelda poznańska, 9 kwietnia.
. 9 kwietnia. Urzędowe sprawozdanie

giełdowe. Walory: poznańskie 3|«/# list, zastawne 98.50 ż.,
4<’/0 nowe listy zastawne 95.----------p., listy rentowe 97.— żąd.,
akoye banku prowino. 108.— ż., 5% oblig. prowine. - i., 5»L 

P?.wlatowa 101-— p., 5ł/0 oblig. inelior. Obry 100.50 żąd., 
4 Powia^ 98.50 żąd., 4°/0 obiig. miejskie II. emisyi —

plao., 5»/„ oblig. miejskie — płao., pruskie 31”/. oblig. długu 
państw. 91.— Ż., 4% nnż _i a lo, l7.___ i “..i__ ....

Dnia 8go b. m. o godzinie 8méj wieczorem zasnęła 
B°gu opatrzona śś. sakramentami ś. p. (2025)

¡Helena z Taczanowskich

Eksportacya ¿zwłok odbędzie się ligo o godzinie 6téj
^eczorew a następnego dnia o godzinie litej pogrzebSuinl' umn, u guuzanic. x pugi

‘Olicach, o czém donoszą w smutku pogrążeni

mąż, matka i bracia.

rz czczenie.
iMiS??- przez rzek« pomiędzy 

oa oZk,lem wydzierzawiouém ma
W tvn, , od 1 ^P68 r- b- Pu­

li jm celu wyznaczyliśmy termin

2^Wietnia rii
<ana 0 godzinie 11-téj

Broń palna do
polowania.

J. Offermann w Eolomin|R.
fabrykant broni i puszkarz,

.dzibw (2020)
w biurze naszém IV ¿¡» s m°es-

^5 kwietnia 1875.

i,lt loteryjne!
!j z“ IV klasy i płaci za

l i,kartkę H
54 marek

p zaliczką pocztową:

«2°ssmann’a
Antom’ °ter-W- Wrocław. 

ntot>ienstrasse 5.

Uwieńczona nagrodą Bydgoszcz 1868, 
Królewiec 1869 

poleca swój skład zaopatrzony zawsze w kil­
ka set sztuk fuzyi (137)

pojedyńczych . . od 3 tal. począwszy 
dubeltówek ... „ 6f „ „

„ prawdziwych damasc. patento­
wanych . . . . od 11 tal. począwszy 
Lefaucheux itd. . . „ 18 do 200 tal. 

rewolwery, sztucery, sprzęty myśliwskie ka­
żdego rodzaju przy dwutygodniowej próbie 

i pod każdą gwarancyą.

HYuHOCLYSE
nowa klyzopompa wydoskonalona o ciągłym' 

wytrysku,
jedyna jaka istnieje bez tłoezni i bez sprężyny. 
Zamknięta w małóm pudełeczku, bardzo wy­
godna w podróży. Cena dostępna. VT Pa­
ryżu u wynalazcy p, Naudinat, rue de Jouy 
7-, w "Warszawie w skł. mat. apt. pp. Gąllego i 
Ludw. Spiessa, w Poznaniu w apt. dra Man- 
kiewicza. (21)

,Q^an,; ?a ^ieoień-maj 182-182-183^, maj-ezerwieo 
i!n, ««»WM-kpiee 188-187J , lipiec-sierpień 1891-189-
189$ marek pł. 8

Zyto: per 1000 kilo w miejscu 140-160 marek wedle ga­
tunku ¡¡¡żądano; rosyjskie 144-147 marek z kolei i franoo z 
dworca, pos edme rosyjskie —.— marek z kolei, krajowe

59 ,marak fra/ico z dworca pŁ, na kwieć.----- kw.-maj 148-
149, maj-ezerwieo----- , czerwiec-lipiec i 'lip.-siero. 1474-148
marek płac. h f <

Jęozmień per 1000 kilo w miejscu 129-177 marek we­
dle gatunku żądano.

tal. za sztukę 
tal. 
tal.

Najnowsze kapelusze
na porę wiosenną

jako to:

Don Alfons w cenie 2:
Don Carlos „ 2‘
Best London ,, 2
kolorowe „ 3^ tal,
i kapelusze jedwabne oraz składane polecają 
w wielkim wyborze A|| & Bieliński 

(876) Wilhelmowska ul. Nr. 13 (obok król, banku.)

Petroleowe

machiny do gotowania
najnowszćj konstrukcyi wraz z nale- 

źącemi do nich naczyniami u
S, J. Auerbacha. 

Cenniki i rysunki przesyłam 
na żądanie.

Śniadanie dla dzieci.
Dla wzmocnienia dzieci i osób wątłych 

cięrpiących na piersi i żołądek lub 
dotkniętych chorobą błędnicy i nie- 
Idokrwistoici, jest najpożądaószemIracahout arabskie

p. Delangrenier w Paryżu, 
i Dostać można w Poznaniu w aptece 
p. dra. łnanklewlezw. we Lwowie i w 
Krakowie w aptekach pp. M i k o 1 a s c h a i 
ITrauczyńskiego. (16)

Żyto słabo 
w miejseu .
■a kwieeień-maj 
na maj-ezerwiee 
na ezerw.-lipiee 
Oléj rzep, słabo 
w miejseu . . 
na kwiecień-maj 
na maj-ozerwieo 
na wrzesień-paźd
Oków. spok. 
w miejscu 
na kwie >eń 
na kwieeień-maj
n* ezerwiee- 
na lipiee-sii

kura i kura 
p5Czątk.|k«ioo,rj

183
J

184
188 188 —

152
150 — 150 50
149 — 149 50
148 50 142 50

55 50
— 55 60
— 55 60
58 80 58 80

— 56 50
— — 58 10
58 60 59 10
59 — 60 10

i¡60 50 60 so

kurs
początk.

kur»
koioovr?

Owies: stale.
na kwieoień-maj 168 50 168 50
Olój skalny:
w miejsou ------- —
Gal. kol. Kar. Lud. 107 50 107 —
Pruskie oblig. p. — 91 —
Nowe pozn. list. z. 94 90
Pozn. rent, listy 96 90
Kolój żel. państ. 554 50 555 —
Lombardy . . 267 — 258 —
Aust. losy i 1860 _ 111 50
Włoska renta . 71 90 71 90
Amerykany . 99 20 99 10
Auatr. ako. kred. 438 — 436 60
Pożyoika turecka 43 60 43 70
7N» o. Rumuny 35 —
Pol. listy likwid. 70 30
Rosyj. banknoty 282 60
Auatr renta areo. —. 69 70
Uap. stałe

Wody mineralne naturalne.
[Canabis indica,

pp. iariiiniult <<• Comp.,
aptekarzy w Paryżu.
Wszelkie środki aż do dziś uży­

wane przeciw astmom, w jakiójby nie 
były formie i postaci, miały za pod­
stawę belladonnę, stramonium, nikotynę 
albo opium.

Niedawne doświadczenia dokonane 
w Niemczech a powtórzone w Francyi 
przekonały, że konopie indyjskie z Ben­
gali! (Canabis indica) posiadają wła­
sności skuteczne do zadziwienia przeciw 
tój słabości, jak również przeciw kaszlom 
nerwowym, suchotom gardlanym, zaka­
tarzeniu, ochrypłości i utracie głosu, 
newralgiom twarzy i bezsenności-

Dostać można w Poznaniu 
W- aptece p. Ura 9£anl&ie- 
iTieza w Warszawie w składach 
materyałów aptecznych pp. Mrozo- 
wskiego, Gallęgo j Spiessa. (6)
Dr. ĆHABLE, ulica Vivienne 36, w Paryżu.

Syrop ten leczy cłipo- 
»ty, liszaje, wy­
rzuty syfilisty-

YICHY
Administracja: w PARYŻU, 22 Boui. ft 

martre.
GRANDĘ-GRILLE. Choroby lj 

tyczne organów trawienia, zatory wątr< 
śledziony, kamienia etc.

HOPITAL. Choroby organów tra 
nia, ociężałości żołądka, upośledzone tri 
nie, brak apetytu, boleści żołądka.

CELESTINS. Choroby krzyża, 
cherza, żwiru w moczu, podagry, cu 
cy (diabetis), wydzielani* białka w moc:

HAUTERIVE. Choroby krzyża 
cherza, żwiru w moczu, dna, cukrzycy, 
ka w moczu. /:
Żądać należy, aby nazwisko źródła zii 
wato sic na kapslach.

Dostać można w Poznaniu ■ 
ptece Dra M a n k i e wieża.

Pasy do maszyn

DEPURATIF 
du SANG czne.______ czyści

; [28]
¡przeciw liszajom i wj

Krew.
POMADA

rzutom.
KĄPIELE MINERALNE

łsosciom iiaskóriiłin 
"“™" -------------- SiROP Z CYTRY­

NIANU ŻELAZA le­
czy agnorye, u- 

___________ raty nasienia I
uplany białe.

Dołączony jest prospekt w polskim języ­
ku. W .Poznaniu w apteee Dra. 
fflankłewicza.

W AAaiBistraeyi Dzielnika Poznań- 
skisg. Bahyć moiaa za 15 s

und die
rnssiscEen Staatsräthe

und deren

Agenten.
Zar Aufklärung der öffentlichen Meinung

herausg. von der
Sesammtheit der in der Schweiz 

ansässigen Polen.
1874 Zürich,

rzemienne i parciane,
Smarowniki i Ylaiicliri) 

Skóry ua uprząż etc. poleci
Orłowski dfe Co.

Skład skór (1416
w Poznaniu, Jezuicka ul.

, pzeciw sta-

PLUS DE

COPA H U

skieg. uasyć mowa

„Die Doiiiische

Znaczne zniżenie i
w antykwami

E. Calliera w Poznai
Denjiokrata polsi

Pismo polemicz
Broniące

zasad i polityki
Tow. Demokratyczn. polsl

Tom VII. Paryż 1844
zaraiasti tal. za 15 śbr. (24 ark.di

„Vii dziś”

Alex.hr


‘^¡r-S® ®W® ’X‘~ WISF ®im® ®imF •«$“ ^Si® 6W*
►kfra |2013J _______ J|fa,j Browar §
IFriese i. ThieleJ
j| Dnia 7 kwietnia j| 
^rozpoczęła się sprzedażS
J młodego piwa j| 
j|w nowym browarze || 
& św. Marcin 38. j|
®^6© ®8§Sj« W5W® ®WP’ ®$SJ® ¡IW* ®$M!e °Oi*

Miejsce moje składowe, Berlin Cottbuser- 
ufer 1819 nad wodą, polecam usilnie do skła­
dania drzewa porządkowego, kamieni itd. a 
podejmuję się także sprzedaży sposobem ko­
misowym towaru i daję nańodpowied. zaliczki,

<,», W. Balbach»

Piwowarnia dominialna
Czarnkowska

Wacława Swinarskiego
poleca własnego warzenia

piwo czeskie.
Zamówienia przyjmuje niżej podpisany zarząd.

Cena beczki w miejscu tal. 7 sgr. 10.
„ 50 butelek „ „ 1 „ 25.

30 butelek „ 1 3.
Beczki, pudła z butelkami jako też i butelki opatrzone 

są stemplem piwowarni, na co się uwagę Szanownych od­
biorców zwraca. — (132)

Dla odbiorców hurtowych stosowny rabat.

Zarząd piwowarni dominialnój 
w C5Karnli©wie.

mx W Czcrwonciwsi pod Krzy winieni xx
O W- «lula »« b. ni. -W $5

o godzinie ll-téj rano sprzedawanych będzie kilka

Król, pruskie losy loteryjne
do nadchodzącego ciągnienia głównego i końcowego IV klasy,

Ciągnienie od 16 kwietnia do 3 maja 1875,
gdzie wyciągnięte zostaną wygrane główne 45©,©©© na., 
30©,©®© to., 2T©,©©© m., 25©,©O© im, 15©,©©© m., 
12©,©O© m., i wiele jeszcze innych większych i mniejsayek 
wygranych, poleca i rozsyła za przesłaniem należności w gotówce lub

za zaliczką pocztową (1699)
fefe. losy oryginalne: x/3 po 46 tal- — 138 m., ł/4 po 23 tal.

= 69 ra. jako tćż
prawne losy «działowe 1/g po 9 tal. = 27 in., 1/ia po 41/3 
tal. = 13 m. 50 fen., po 21/., tal. = 7 m. 50 f., 3/64 po lł/3 

tal. = 4 -ui

M. Grossmann’a
główny kantor loteryjny. Wrocław. 

Antonieustrasse 5.

EAU BE MÉLISSE DE CARMES,
Pana Boÿer w Paryżu, 

woda z rośliny zwanéj Miodownikiens 
Karmelickim, nagrodzona medalem 
na Powszechnéj Wystawie w Londynie 

w. r. IS©2.
Środek ten powszechnie znany i używa­

ny w Paryżu przeciw cholerze, apopleksyon 
sparaliżowaniu, zemdleniu, migrenom, b&les&i i 
rznięciu w żołądku, niestrawności itp.

Skład główny w Paryżu u p. B o y e i, 
przy ulicy Taranne Nr. 14, — w Poznaniu 
w antece dr. Mankiewicza. (20)

Nowe poprawne prasy 
torfowe do obrotu parowe­
go i za pomocą kolii, oraz 
machiny do kopania torfu
polecam pp. właścicielom torfowisk 
uniżenie. (2014)

Próba torfu jako też cenniki 
dają się na życzenia.
W. Danckwardt,

św. Marcin 13, parterre.

Kartofle 
do sadzenia,
najrychlejsze różowe, Early Rosę, sprze­
daj e franco stacya kolei w Lesznie 50 
kilo po 5% marek bez opakowania 
Nowawieś pod Lesznem. (1956)

— Nasienie

Nowe

lizbońskie li»*.
odebrał i poleca

. J. K. Nowaków

Ti

półtorarocznych i kilkanaście

Nagroda Montyon (2000 fr.) przez akademią Nauk przyrodzonych i przez 
Instytutfrancuski, Medal złoty Akademii Medycznej w Paryżu, przyznane

cielnych 3 letnich z tamtejszego stada Szwyckiego ww’ 
wO przez licytacyą. (2015)

Czerwonawieś odległą jest o dwie mile od stacyi Ow 
ww kolei Leszna i Kościana. WW

xx Dominium. ||

. :! uażh: zawiadomienie :i
1, Udzielajty się pożyczUi na dobra ziemskie do % wartości realnej sposobem 

amortyzacyjnym do lat 82. Umorzanie rocznio nie wyniesie więcej jak od 6°/0 do 6ł/a % 
z procentem — wypłatą listami zastawnemi krajowemi 96 za °/0 lub po kursie może być 
1 gotówką, w srebrze 1Ó0 za 100. — Kapitały te są zagraniczne, po największej części 
prywatne, inne warunki przystępne. [1953]
Poszukuje: do przedsiębiorstw przemysłowych pewnych i korzystnych, z mniejszemi 
i wię-kszemi kapitałami osób mających chęć oddania się temu zawodowi lub operowania 
kapitałem. Zadania są różne, a w zakres ten wchodzi i górnictwo i. t. p.
Sty do sprzedmiiw różne majątki ziemskie w najkorzystniejszych warunkach w do- 
brćj glebie ziemi itp. różnej wielkości mianowicie w bliskości Lwowa i w dalszych oko­
licach, a jeden majątek 9,000 morgów w tern la_su_ starodrzewie do 8,000 morgów, w do­
brym wszystko stanie, dziś samej intraty stałej bez lasu i ziemi donosi do 7,000 złr., 
można z pewnych ważnych okoliczności kupić bardzo tanio, bo zaledwie po 22 zlr. za 
morgę wyniesie, inne majątki również ceny mają przystępne.
Kilku dobryeh dzierżaw jest jeszcze do wzięcia.
Poszukuje laBÓw, drzewa gotowego różnego gatunku dla kupców zagranicznych 
niemniej klepek dębowych i. t. p.
Umieszcza rożnego zadania i fachu osoby oraz poszukuje dla tychże posad — nie 
¡wyłączając żadnej umiejętności.
Przyjmuje zamówienia i dostawia ludzi roboczych do roli, fabryk lub jakiego- 
kolwiekbądż przedsiębiorstwa, na krótszy i dłuższy czas, mianowicie parobków itp. wkraju 
i po zagranicami.
Ułatwia interesa wszelkie czegobądź dotyczą tak w kraju jako i w całej Europie 
nic nic wyłączając.

pośredniczy' Dom wszelkich zleceń

K. J. Orłowskiego
we' L w o w i e, ulica Rejtana Nr. 2 róg Jagiellońskiej.

2.

Wrocb prow, wekei.

Berlin, 8 kwietnia.

Niemieckie papiery.

poż. ukonsolid. I4| 
dito dito dito 4

Obligi długu państwa |3| 
Prem. poż. pańs. z 1855 
Listy ssagt. wsohodnio-

pruskie 
dito 
dito

List.sast. pozn. (nowe) 
dito dito szląskie

dito lit. A. 
dito nowe

Zachodnio-pruskie 
dito
dito
dito
dito
dito

II serya 
nowe 
ditto

Listy rent, poznańskie 
"dito pruskie 
dito szląskie

"loSÄO p.
99. p. 
91. p. 
1138.40 p.

87. p. 
96. p. 
102 40 p.
94.90 i.

Í.
—p.
101 10 i. 
8« 40 p. 
95.50 p. 
102. p. 
10». p. 

¡94.80 p. 
¡102. t.
96.90 p. 
97.20 p. 
97.25 p.

dito wekslowy 
entr. bank budowl, 

Niemiee. bank hyp. w 
Meiningn.

Nieua. bank Union. 
Stowarzysz, dyskont. 
Gotajski bank kredyt. 
Kwileckiego Sp. bank 
Meinigski bank kredyt. 
Austryaok.zakład.kred. 
Augtr.-niemieoki bank 4 
Wsohodnio-niem. bank. 5

dito dito produk. 
Poznańs. bank prowino. 
Pruski bank 
Prowinoyonal. stowarz. 

dyskont.

o.
76.50 p. 
58. p.

103.20 p. 
73 p. 
180. p.
111.90 p 
60. o. 
92.70 p. 
439-41 p.
88. p.
79. t. 
— ż.
107.90 p. 
156.50 p.

80 50 p, 
105.40 i.

Akcye bankowe.

Bergsko-maroETbank
Berlins, stowarz. bank,

VINS DE QUINA TITRES
Profesora OSSIAWA. HEURI, członka akademij medycznój Paryzkićj.

Ze znanych dotąd są to najlepsze Wina z Chininą; rozbiór chemiczny 
porównawczy dokonany w Laboratoryum Akademii medycznej w Paryżu wy­
kazał, że wina te zawierają sześć razy więcej pierwiastków działających, jak 
wszelkie inne preparacye tego gatunku (Wina, Syropy albo Eliksiry) mające 
największe wzięcie i powodzenie. To właśnie jest powodem, że lekarze ró­
żnych krajów przyznają im pierwszeństwo. Przygotowane na winie Alicante 
i z dyastazą mają smak wyborny i nie sprawiają nigdy, zatwardzenia.

PROSTE WINO DOZOWANE OSSIANA IIENRI, łoniczne, antygorą 
czkowe przywracające siły nadaje się wybornie w osłabieniu dzieci i starców, 
bezsilności, trudnemu powrotowi do zdrowia, zimnicom uporczywym itd.

WINO Z ŻELAZEM OSSIANA HEERI. Skutki tój preparacyi poka­
zały się cudowne przeciw błędnicy, mozolnemu odpływowi regulaności, w 
wieku krytycznego przejścia, niedokrwistości ■ wyczerpaniu i osłabieniu.

WINO z JODEM OSSIANA IIENRI. Przeciw skrofułom, chorobom ko­
ści, niemocy lymfatycznej, krzywieniu się kości pacierzowej, wychudnieniu, 
słabościom dzieci nerwotcych, wątłych i skrofulicznych. Zastępuje Tran z 
pożądanym zawsze skutkiem i w suchotach w stopniu niebezpiecznym sprawia 
nadspodziewanie pomyślne skutki. (19)

Główny skład w Paryżu u pp. E. Fournier & Cie na ulicy de Londres 
Nr. 15; w Poznaniu w aptece Dr. M a n k i e w i cza.

FAŁSZERSTWA PIGUŁEK BLAMCARDA
Sprzeda? środka 

jest wspólniclwo 
'zdrowia rliorego i 

Pomiędzy bezwstydnymi fałszerzami, 
którzy dla łatwiejszego oszukania publi­
czności, nie wahają się naśladować nasz 
stęmpel fabryczny, a nawet nasź podpis, 
znaleźli się tacy, którzy posunęli chic- 
wość swą aź do tego stopnia, źe zastę­
pują jodan żelaza, główny pierwiastek 
działający naszych pigułek, przez wi- 
tryol zielonawyll!

Pochlebne zaufanie którem zaszczy­
cają zawsze nasz preparat tak lekarze 
jak i chorzy, wkłada na nas obowiązek

lekarskiego z przekonaniem, ze jest fałszowany, 
fałszerstwa, jest powszechnie lekceważeniem 
nadużyciem jego zaufania.

zabezpieczenia ich przeciw fałszerstwom 
naszych pigułek. Zaklinamy zatem osoby 
używające nasze pigułki, zanim sądy 
właściwych krajów uwalnią nas od fał­
szerzy i ich wspólników, abv kupowali 
nasze PRAWDZIWE PIGUŁKI u naszych 
korespondentów i aby raczyli odwo­
ływać się do dobrei
wary naszych kole- 
gów drogistów apte 
karzy.

Aptekarz w Paryżu, ulica Bonaparte, 40.

W Poznaniu, w aptekach PP. MANKEW1CZA i JAGI61SK1EGO.

olbrzym, ćwikły
gatunku żółtego Pohla, sprzedaje sze- 
fel n. po 15 Mr., meckę po 1 Mr. za 
przesłaniem należności lub zaliczką 
pocztową (452)

Karol Heinzc,
właściciel folwarku w Kłecku,

Prawdziwą żółtą

leutowitzką ćwikłę,
zwykle do 15 funt, ważącą, mają na 
sprzedaż. (2021)

Bracia Auerbach.
Saletra chilijska

(H 2377 a) i (2023)

superfosfaty
nadeszły i poleca takowe jak uajtaniój

S. A. Krueger
Poznań, Fcyderykowska ul. 27.

Żyt© jare
poleca (2024)

Dom. Pokrzywiło
_______ pod Poznaniem._______

Rośliny dywanowe
na grupy rozsyła od końca kwie­
tnia po bardzo tanich cenach 
Dobrzyca.

ogrodnik artystyczny.

100 sztuk 3—4|i
skoptil

zdatnych do chowu, na sprzeda-1 
biór po strzyży. ‘‘G

Pohukuj, i 
na wodne«» 
ro.Wegod»L
Wlenia v 
stwie p0,
0 bliższe t 
warunki Z,,

prasza się pod lit. X. X. 109 
__go w o. 1.

Zdatna czcij 
krawiecka znąj( 
stale zatrudnić»» 
pracowni 
Logi & Bieliński«

Poszukuje się od

nauczyciel
domowego dla trojga dziecij 
rych chłopiec z wiadomościami¡j 
tanera ma być przysposobili 
kwarty. N e y m a n o w o p. J||

(2016) SziiŁalsti,]

"Kachmlstei
nieżonaty, biegły w korespoiji 
języku polskim i niemieckim,!., 
miejsce na wsi, zaraz lubodM 

Zgłoszenia do Miejskićj fJ 
(Gorcheu) poste resiai 

Świadectwa w odpisie i I 
curriculum yitae pożądane. (!

Sł«Ki|cy, kawaler, który! 
pełnił w kilku domach znacznyc, 
kamerdyner obowiązki, obecnie»! 
scu, będący oraz myśliwym, szuba# 
Jana odpowiedniego miejsca. 01' 
oferty uprasza pod Z. Z. poste r 
BAłoiiie. (Mj

Druga rata tucznych

_ Iskopaw
200 sztuk

jest .na sprzedaż. SBoiilillilllll 
Sasisilki p. M©sirzyit.

7 W*

Ogrodowj
bezżenny znajdzie nalyf 
miejsce w ©s4roi»«tdk8( 
ittiojsłką-CMÓrką. Zglo: 
świadczeniami franco.

Poszukuje się

ogroini^
kawalera, w I w n i e pod Kos 

Zgłosić się do p. Łedo 
czelnego ogrodnika w^Iynifc,

.....Elewa
gospodarczego f°sz 
Dom.Borek, życiorys

Bządzca
z dobremi poleceń, w silewiek«, 
stronnie wykształcony, z 
poszukuje posady rządzcyJ1, 
noma, kasy era lub _ leśniczA^ 
skawe oferty prosi do A« 
Dzień Pozn. pod No. lo^

äseäf-

KnM papierów na glełdaeD berllnsliléj i poznańskiej.

Akcye przemysłowe.

Berliński kantor drzew. 4 184.50 p.
Stowarzysz, immol. 4 ¡92. p.
Dortmund Union (stare) 5 26.50 p.
Huty Hoerder 5 ¡71. P.
dito Laura 5 ¡115.75 p.
dito Lauehhammer 5 39.50 p,
dito Marienhlitte 5 94. p.
dito Massener 4 42.50 p.
dito Redenhtitte 5 P'

Berln. Passage. 6 ¡19. p.

Akcye zakładowe 1 obligaoye koiei
ieiaznycb.

Bergako-marshijska 14 ¡88.25 89 p.
Berlińsko-zgorzelieka 4 64.50 p.

dito szczecińska ¡ 4 ¡138. p.

Brzesko-grajs. ska
Galicyjska Karola Lud. 
Halls.-żóraw.-gube sk. 
Kolńj Rudolfa 
Marchij sko-poznańska 
Górnoszląs. kol. lit.A.C.

dito iit.B, 
Austr.-fraEO. kolój pań. 
Austr. półn. zaohodnia 
dito poł. państ. (Lornb.) 
Wsehodniopruska koi. 

południowa
Kol. po praw. brz. Odry 
Rumuńska kolój 
Rosyjska kolój państ. 
Starogardzko-poznań. 
Warszawsko-bydg. 
Warszawsko-wiedeńsk. 
Berlińsko-półn. z pr. p. 
Hałls.-żur.-gub. z pr. p

4
5
5
6
4
4
5 
5
5
5

43. p. 
107.50-90 p. 
23 10 p.
65.60 p.
26.50 p. 
147.Í0 p.
139. p. 
555-58-57 p. 
286 i.
257-58-56.50-

43.40 p. 
112.75 p. 
35.20 p. 
111.25-50-11 
101. ż.
— P- 
267. ż.
6. p.
34.50 p.
55.50 p.

Zagraniczne papiery.

renta sreb. 
papier, 
losy z 11

Austr. 
dito . 
dito losy z 1854. 
dito losy z 1858 
dito losy z 1860 
dito losy z 1864

Sosyj. poż. prem. 1864 
dito dito 1866

Sosyjsk.pols. obligaoye 
skarbowe
ils. listy zast. III em. 

dito nowe 
dito likwidaóyjn,

meryk. pożyez. 1882

«
4 
fr.
5
fr.
55
4

69.75 p. 
65.40 p. 
114 60 p.
358.10 ». 
121-20.60
311.50 p.
175.25 p.
171.25 p.

89.10 p. 
83.90 p.
81.50 p. 
70 30 i.
98.75 p. 
102.20 p.

68p.

25 p

Ameryk, pożyez. nowa 
Renta franouzka 
Rumuńska pożyczka

5
5
8

99.50 ź.
P-

105 60 p.

Moneta w złoeie, érabpze i papierach.

Napoleonsdory
Imperyały
Dolary
Austryaok. noty bank. 
Rosyjskip noty bank. 
Francuskie noty bank. 
Dyskonto wekslowe 

dito lombardowe

azt.
1
1
1

16.34 p.
16 79 p.
4.19 p.
184.35 p.
382.60 pł,
81,80 p.
4
5 ?

Poznan, 9 kwietnia.

Listy rentowe i zastawne.

Pozn. listy zastawne 
Nowe listy zastawne 
Listy rentowe pozn. 
Prowinc. obligacye 
Powiatowe obligaoye 
Powiatowe obligaeye 
Obligacye miejskie 

dito dito
Szląskie listy zastawne 
Szląskie listy rent.

3|
4
4
5
5
?

5
3f
4

98.K)
96.
96 75
100
101.40
98 50

95.

Akeye bankowe.

Beri, stowarz. bank. ¡4 P93
dito dysk, komand, ¡5 |T79

Wrocł. bank dysk. 4 86
dito dito wekslowy 4 —

Kwileoki, Potocki i Sp. 5 63
Meiningski bank krep. 
Niemieo. bank hipot. w

4 —

Meining. 4 —
Wschód.-niem. bank 5 79.50

dito produk.l 
Austr. zakład tsredyt.

5 21
5 14?.5O

Pozn. bank prowinc. 4 103
Szląskie stowarz. bank. 4 106

Papiery pruskie.

Pruska poż. ukonsolid. 4 100.
dito dito. 4 105.75

Dobrowol. poż. państ. 4 100.
Prem. poż. państ. 1855 ¡3- 138.
Obligi długu państwa. 91.50

Żelazne koleje

Berl.-zgorz. ako. z. 4 93
dito półn. pr. p. 5 —

Bergsko-marehij, ake. z 4 99
Halsko-żóraw.-gub. ak. z 4 80

dito z praw, pierw. 5 —
Marohijsko-pozn. ake. z. 
Dolno-szl.-march. ake. z. 
Górno-szl. lit. A i C. ak. z. 

dito lit. B. akc. z.

4 26.50
5
II

64
144

Wsch. pros. poi. akc z. 
Kolój po pr. brz. Odry.

4

akoye zak. 5 —
Starogardzko-pozn. ak.z U 101.
Brześć.-grajew. ake. z. 5 —
Galie, kol. K. Lud. ak. z. 5 108

Amer. poż. 1882 
dito 1885

Włoska renta 
dito akcye tytun. 
dito obligaoye tyt.

Austr. noty bank. , 
dito renta papierowa*«

Austr. renta srebrna • 
Pols. lik. listy 
Ros. listy zast. na grn. 
Ros.-amer.-poż. z l°/u 

dito
Ros. noty bank.

Gentr. bank bud. Berlio 
Berliń. kantor drzew»« 
Huta Hoerder 
Stowarzysz, immobn. 
luty Lauchhammoi 
dito Laura 
dito Marienhlitte 

Pozn. bro. (Feldsoh ossi 
dito bank budowl. 

Huty Redenhlitte

Kolój 'Rudolfa ako. z. 
Aust. franc, kol. pńst.ak. 
dito półn.-zaobod.ak z. 
dito poł.-państ (Lornb )

akcye zak.
Rumuńska kol. ako. z. 
Rosyj. kol. państ. ak. z- 
Warszawsko-bydgś ak.z. 
Warszawsko-wied. &k. z.

Zagraniczna
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